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Z Targów Wschodnich,

ZEGARMISTRZOWSKI

’ Głów ną sensacją i atrakcją tcgo- 
rocznych Targów W scheda ch byl je­
den z eksponatów znanej i renomowa­
nej firmy zegarmistrzowskiej Alarjan 
Dajewski (Lwów, Akademicka). Vv pa­
wilonie ix . p. Daje w stoi wystawi! 
wszelkiego rodzaju zegarki i zegary, a 
w ec kieszonkowy e , . bransoletko wc, w a­
hadłowe, budzik;, chronometry, a 
wszystkie tylko wyrobu pierw szorzę­
dnych firm "szwajcarskich. Clou jednak
tego wszystkiego tworzy! ogólnie pedz 
wiany wielki zegar, który jest dokła­
dną kopią wieży znajdującej się w Lu­
binie, a Pochodzącej jeszcze z wieku 
XIV., z czasów  króla Siaufeława. Ze­
gar ten zositat z precyzyjna dokładno­
ścią wykonany w 
3 miesięcy we

przecągu z.i.cdw.e 
w łasn e j' pracowni p. 

Dajewiskiego, a jak mieszkańcy Lublina

PRZEMYŚL ARTYSTYCZNY NA TARGACH 
WSCHODNICH.

stwierdzają, n.iczem się nie różni od 
ovi ego pierwowzoru, który w ykonaw ­
ca poznał dokładnie, podczas swojej 
służby wojskowej w  r. 1917. Tarcza 
w eżewa bijąca kwadranse i godziny 
połączona jest z mechanizmem muzycz­
nym, w ygryw ającym  co godzinę auto­
matycznie arje z opery, „Halka**; a
więc mazurka  I ty niu wierzysz...“ i
„Szronili fotily na gór szczycę**. P o ­
nadto pieśni narodowe: „Pomoc dajcie 
mi rodacy", „7 dymem pożarów", „Ty­
siąc w.ii oczny d i ” i „Jeszcze Polsku nie 
zgTięfa".

Nadzwyczajny ic>n okaz artystyczne 
?.-o |ir/ci(iv.(ii ./t-g.ii mistrzowskiego mi. 
■ić bodzie -lol =k., pa/.a granice Polski 
sławę wykonawcy pi Dajewshiego * 
ai tyzm naszego rodź m ego. przemysłu.

Na dworcach 
kolejowych
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Pogrom Mac Donalda.
Lwów, 10. października.

Upadek M c Do alda nu da 
s ę podciągnąć pod p jęcie zwy­
kłych przesileń rządow ych. Anglia 
zdecydow ała się na krok wielkie 
doniosłości, powierzając przed kili u 
miesiącami rządy koryfeuszowi La- 
baiir Party. O js  ępu ąc od tiady- 
cy.nego przelew ania w ła łzy laz 

rąk  to ry siw  w ręce whigów, to 
nów na odw rót, osadzając u steru 

pańs.w a przedstaw ici U  radykal­
nych kierunków , pragnęła z jednej 
strony uczynić zadość prądow i 
c asu, z drugiej zaś przekonać się, 
c y też istotnie pod t in nowym 
znakiem dadzą się iatwiei rozw ią­
zać p i t k :ce prcblem y dzisiejszej 
po ityki. P aństw o o tak silnej, w ie­
kami u k rz tp ;o!Uj organizacji, tak 
pewne swej spoistości w ew nętrznej 
mogło sebie bez obaw  pozw olić 
na podobną próbę.

Dziś staje się rzeczą pew ną 
ujemny wynik tego eksperym enlu. 
M a: Donald nie zd o ła ł pokonać 
ru iności, repre enlow any przez 

n i eg o  syslem  re z b ł  się o rafę, 
zbankrutow ał. Jakkolw iek  też ustę­
pują y prem ier spodziew a się wyjść 
z rozpisanych w yborów  zwycięsko, 
pow rócić w  triumfie na  opuszczo.:e 
ped naporem  przeciw ników  Si an o­
wi ko, w szystko przecież zdaje się 
wskazy ać, że jestto zw ykła „bonne 
mine au mauv.ais ieu“, nic więcej.

Powal ło Mac D onalda porożu 
mienie konserw atystów  z libera ła­
mi Inscenizowano jego  pogrom w- 
sco ió b  bardzo znamienny. Wniosek 
konserw atystów  o wyrażenie rzą­
dowi nagany, nie znalazł poparcia, 
upadł znaczną nawet większością 
głosów (359 :198). Izba n.e chciała 
stwarzać opinji. jakoby wogóle po­
tępiała powołanie socjalnej dem o­
kracji do rządu. N atom iast wniosek 
konserw atystów  potępiający gen. 
prokuratora za wstrzym anie śledz­
twa przeciw redaktorow i tygodnika 
komunistycznego, uzyskał poparcie 
liberałów  i przyjęty został w szyst­
kimi głosam i p rze .iw ko  głosom  La 
bour Party, oraz ej adherentom . 
Izba stw ierdziła tym sposobem , że 
zdaniem większości rząd socjalno- 
deaiokratyczny wszedł na fałszywe 
drogi, a u.ięe nie sprostał zadaniu, 
a więc ustąp ić  winien.

C emże zawini! Mac D onald? 
On sam w rozm ow ie ze Steedem 
przyznał się do popełnienia różnych 
b \d ó w . Tego jednakże głównego 
błędu, który s ta ł się przyczyną ka­
tastrofy, uznać za błąd nie chce i 
w walce wyborczej zamierza go 
" ywiesić jako hasło swego stron­
ił ctw a. Z aw inił zaś Mac D nald 
tem, ż 1 zam iast bronić i ściślej j*- 
S/.cze n źli dotąd przeprow adzić n>z- 
g.aiiw /cnib pomiędzy socjalną de 

icj ■ a komunizmem, zatarł t  wą 
;re u .rn  rkacyjną odchyeniam i

Ul

swemi od zasadniczego dołąd ke- 
runku Labour Party, kokietowaniem

boiszewickimi sowietami. Za 
pierwsze za az zadanie ob ra ł sobie 
trautat z sow iecką republiką, choć 
zdrowy zm ysł narodu wzdraga; się 
przeciw poda iu ręki tonącym we 
krwi m ożnowładcom  dzi iejszej Ro- 
s j . Tem  mniej zaś p m iy s ł Mac 
D onalda mógł liczyć na sympatję, 
że trzeźwe oblic enia ani rus nie 
mogty się w związaniu w iłam i 
traktatu z sow depią dopatrzyć tych 
realnych korzyści, które M c D o­
nald zapow iadał Dla Anglików ja- 
s: em było z traktatu  tylko tyie, że 
m ają tytułem pożyczki, wątp iw e 
ubezpieczonej, wydać sowietom  o l-‘ 
brzym ie kapitały- Natomiast, co w 
zamian ma uzyskać Anglija, tego 
nikt dokładnie określić nie umiał. 
Jako interes traktat przedstaw iał się 
wcale nieponętnie, a nie było dotąd 
zwyczajem An.lji baw ić się w ha­
zardy pieniężne. To też ; araz po 
podpisan  u prefiminaryj trak ta to­
wych przez Mac D onalda zerwała 
się złowróżbna przeciw  szefowi 
rządu burza, aż w /p ad t grom z nie; 
w izbie...

Podrażniło  snać M ac Donalda 
11 oporne sta; ow isko  narodu prze' 
eiw jego koncepcji. Tylko tem da 
się wytłumaczyć to drai-tyczi e rzu- 
enie rękaw icy opinji publiczn j, 

jakiem  było  niczem nie u motywo­
wane zastanow ienie śledztwa prze­
ciw Campbellowi za wzywanie żoł­
nierzy do buntu. Mac Donald za­
drasnął tem do żywego poczucie 
praw orządności, tak silnie zako- 
rzen one w społeczeństw ie ang e!- 
su em . D opuścił się sam o w o l, o- 
słonił powagą n ą d u  know ania a- 
narcliistyczne. i przechyliła się wre- 
sz.ie ; zała...

Spraw a Cam pbella przedstaw ia 
zbyt drobny przedni ot, by aż tak 
poważne m ogła pociągnąć za sobą 
następstw a, jak obalenie rządu. 
Ale też widzieć w niej należy tę 
kroplę jedynie, która przepełniła 
kielich wzburzenia przeciw  Mac 
D onaldow i. On zaś rozmyślnie za­
pew ne ją opuścił, by spr owokować 
sy tu ac ję , w której s ę  też zn laz ł: 
albo stłum ienia .uprzedzeń", jak 
nazwał protesty przeciwko swej 
p ityce, albo też  ustąpienie w na­
dziei, że nowe wybory pobitemu 
dadzą zwycięstwo...

Czy dadzą, vederemo. Dzisiaj 
Mac Donald leży zdruzgotany, a 
traktat z sow ietam i w si w pow ie­
trzu. Oczekiwania M oskwy sp tkał 
zawód, obliczm ia jej pokrzyżowa­
ne. Już radow ano się tem , jak sil- 

e znowu przyniesie z sobą opar­
cie d!a w ładzy sow ietów  przypływ  
angie skiego złe ta A teraz nad tem 
/ otem zawisł przytłaczający różo- 
v.e nadzieje znak zapytania...

T ak więc upadek Mac Donalda 
sdn e odbić się iiiuże na euło- 
krztałcie polityki europejslc ? |e -
ś i, co praw dopodobna, związek iu-



„GAZETA LWOWSKA4 z dnia 11. października 1924.

Nowy napad na Kresach.
Banda wysiana zost la przez Sowiety.

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszaw a, 10 (października. (Z.)

W powiecie iubieńskim w  wód. w~o- 
łyńskieni dokonano napadu na m a­
jątek  p. Ejsmonda. Posiadłość ziem ­
ska 'nosi nazwę M aia Moszczenica.
Earłdyci w  liczbie 15 poczęli sztor­
mować dwór, obrzucali go granata­
mi, które padając pod ścianami i 
p rzez okna wybuchały z ogromna 
silą. P . Ejsmondowiśe chcąc 'urato­
wać życie zmuszenii byli dwór opuś­
cić i ukryć się w parkn. Bandyci, 
w darłszy się do środka ademolowa- i .przez sowiety.

Ii iczęść pokod, (pozabiemali ubrania
cenniejsze rzeczy i gotówkę kilku­
nastu tysięcy złotych. Służącą, któ­
ra staw iała  opór, zabito wysrza-fa- 
nti, znęcając się nad iką w  okropny 
sposób. Uciekając, zabrali z sobą 12 
sztuk bydła j 2 konie. Niezwłocz­
nie zarządzono pościg i ujęto jedne­
go z bandytów, niejakiego Andiry- 
czuka, Białorusina, który się do na­
padu przyznał stw ierdził, że banda 
zorganizowana została i w ysłana

Król r o z w i p ł  Izbę gmin.
TERMIN NOWYCH WYBORÓW NAZNACZONY NA 29 .B. M. — MO. 
WA KRÓLA V/ IZBIE LORDÓW. „NA POLU POLITYKI ZAGRA- 
NtCZNEJ DOKONANO WIELE DONIOSŁYCH DZIEŁ". --- W DZIE­
DZINIE ZMNIEJSZENIA ZBROJEŃ OSIĄGNIĘTO POWAŻNE REZUL

TATY.

^ysów  i w hig .w  zapew ni korzy­
stną dla dawnego układu stosun­
ków  w Anglji wynik wyborów, na­
tenczas poskrom ić będą musiały 
sw e rozhukanie sow ie y ufne do­
tąd w popa cie Angji. Upadek 
Mac D onalda j st juc dzisia; dl i 
nich dotkliw ą klęską. W więk ze 
jeszcze m erze skutki jej dadcą ;ię 
odczuć sow ietom , g y z wyi.oró 
w yjdź e Labour Party pokoi ana.

Ewolucja zaś stosunków  w A - 
glji przybrała taki kierunek, że po 
pogromie Mac Donald w Izbie, 
byłoby czemś w prost nielogicznem 
zwycięstwo jego na arenie w ybor­
czej.

!—PW Ot 1

PRZED SPROWADZENIEM 
ZWŁOK H. SIENKIEWICZA DO

POLSKI.
(Telefonem cd naszego korespondenta).

W arsziw a 10 paźdz ernika. (Z) 
W  dni i 15 bm. wyjeżdża do Berna 
szw ajcarskiego delegacja celem 
sprow adzenia tio kraju zw łek 
H enryka Sienkiewicza. Delegacja 
wyjedzie w nas ęoującym  składzie: 
P rezes Rady Mie skiej sena to r B - 
dński, p. Libicki, oraz redaktor 
Dębicki.

 O-----

MORDERCY PROF. MAT WIJ ASA
U Ę C I.

W arszaw a 9 aździernika. (Te!. 
3 . L.) K onsulat Rzeczypospolitej w 
Koszycach kom unikuje: w m ieście 
U żgorodzle z o itd i ujęci Nikita 
Dmytro, S efan Frei i W ładim ir 
Sorochtej, którzy przyznali się do 
m orderstw a dokonanego na prok 
M atwijasie w Przem yślu. Areeztc- 
wani będą odstaw ieni w najbl ż- 
szych dniach do Polski.

WŁ. REYMONT CIĘŻKO CHORY.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa, 10. października. (Z). 
Znakomity powieściopisarz W łady­
sław  Reymont zaniemógł poważnie 
na zapalenie płuc.

 o---
NAPAD KOMUNISTÓW NA BOŻ­

NICE.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa, 10. października. (Z). 
Onegdaj w  czasie uroczystego na­
bożeństw a w synagodze z okazji 
t. zw. Sądnego dnia komuniści na­
padli na synagogę i rozpoczęli sy ­
pać na głowy modlących stosy 
odezw komunistycznych i rysun­
ków antyreligijnych żydowskich. 
Powstała walka w  synagodze, do­
piero policja doprowadziła do po­
rządku. Aresztowano kilkaset c<sób. 
W śród aresztowanych komunistów 
są specjalnie przybyli na tę awan­
turę delegaci z Krakowa, Lodzi i ze 
Lwowa.

►— o------
MORDERCA ERZBERGERA NA 

W OLNOŚCI.
Budapeszt 9 paźdz ernika. (Tel. 

3 .  L.). Rząd odmówił wydania 
Niemcem m ordercy Erzbergera 
Schultzego-FSrstera albowiem mię­
dzy Niemcami a W ęgram i niema 
konwencji ekstradycyjnej. Pozatem  
zaś zabó jstw o  Erzbergera uważać 
należy za zbrodnię politycznej na­
tury . Na postanow ienie rządu w pły­
nęła rów nież okoliczność, że swego 
czasu Niemcy nie w ydali W ęgrom  
m ordercy  hr. Tiszy Czerniaka.

Budapeszt 9 paździer: ika. (Tel. 
G. L.). Na żądanie m iniste.stw a 
spraw ie liwości zabójca Erzbergera 
Schultz-Fdrster został w ypuszczo­
ny na wol ość.

’— O-—-

Londyn, .9 października. (Tel G. 
L.) (godz. 12 południe). Reut©'1. Król 
podlpasał dekret o rozw iązaniu par - 
Jament/u.

Londyn, 9 pazdizieruika. (Tel G. 
L.) Na daisiejszeni popołudniowemu 
posiedzeniu izby gmin ośw iadczył 
Mac Donald, źe został przyjęty na 
posiedzeniu przez króla, k tóry  u- 
dlzn-eiEł m a pełnomocnictwa do roz­
wiązania parlam entu. Aby zmniej­
szyć do minimum trudności złączo­
ne z akcją wyborcza, oraz ze wzglę­
du na wybory yniedskie, m ające sgs 
odbyć na początku listopada, term in 
now ych w yborów do parlam entu, 
naznaczono na 29 b. m.. Następnie 
p izerw ano posiedzenie do godfcz. 12. 
W  międzyczasie Izba lordów przy­
jęła w  trzeciem czytaniu, bez popra­
w ek  M l o irlandzkiej komisji d d l- 
mrtacyjnej. Po  wznowieniu posie­
dzenia w  Izbie gmin deputowani 
udali się pod przew odnictw em  spea , 
ekerta. Mac Donalda j przyw ódcy o- 
■pozycji Baidwina do Izby Lordów, 
aby wysłuchać m ow y królewskiej. 
Król podkreślił, żę na polu polityki

Paryż, 9. paźdz. (Tel. G. L.). 
„Echo de Paris“ pisze, że konser­
watyści i llberall angielscy pozwolili 
Mac Donaldowi posługiwać sit? so­
cjalizmem jako bronią przeciw Fran­
cji, nie chcąc przyjmować odpowie­
dzialności za podobną działalność, 
przyznaje jednak, że Mac Donald 
wykonując swój program , służy/ 
ruetyilko ich zamerzen-iom, ale ró ­
wnocześnie interesom  partii pracy.

,,L’Ere Nauvellew nie przypusz­
cza, żeby ewentualny upadek Mac 
Donalda mógł złamać pakt współ­
pracy z Herriotem i wpłynąć na an­
gielską orientację dyplomatyczną, 
Anglja bowiem tak samo jak Francja 
jest zainteresowana w  pacyfikacji. — 
Dla dziennika „Gaulois" afera Camp-

— Członkowie komisja kontrolnej wy 
kryli w c?as'e wykonywania inspekcji 
w koszarach piechoty koto Drezna 20 
dział kahbru 98 mm,,, które nie były 
zadeklarowane-

zagranicznej dokonano wiolo domo­
wych dzieł. Pom yślne zakończenie 
ja-nierencji londyńskiej i zastosow a 
nie Planu D avesa przyczyniło się 
znakomicie do wznowienia normal­
nych stosiwiików handlow y cli. Co 
do prac Ligi Narodów, stw ierdził 
król, że osiągnięto pow ażne rezul­
taty w dziedzinie zmniejszenia zbro­
jeń. Co się ty czy  wznowienia sto ­
sunków >ćiy piło ma tyczny ycilj z  rz ą ­
dem Sow ietów  i zaw arcia % nimi 
traktatu, to  przyczyni się to dó n- 
griuntowania pokoju i ekonomiczne­
go odrodzenia Europy. Mówca w spo 
rrńia rów nież pobieżnie o tern, że 
nieoficjalne rozm owy pomiędzy -pre-
rnte'rem V ŻągitiT PaisząjKe 'iłbpto w a­
dziły do pożądhne^ó rezultatu. W 
iSfpraiwie polityki w ew nętrznej do­
konano rów nież' wiele (bill o budlo- 
wiie domów robotniczych).

Po mowie królewskiej denwtowa 
ni (powrócili do Izby gmin. SPeacker 
odczytał mowę królew ska, poczem 
parlam ent został oficjalnie rozwią­
zany.

bella jest tylko pretekstem , prawdzi­
wą przyczyną k ryzym  natomktft 
jest to, ł e  liberałowie I konserwaty­
ści przekonali się, iż dalsze podtrzy­
mywanie władzy partji pracy przed­
stawia dla narodu niebezpieczeństwo 
pod względem finansowym i ekono­
micznym.

Berlin, 9. paźdz. (Tel- G. L.). 
P rasa tutejsza zajmuje sie sprawą u- 
padku gabinetu Mac Donalda, za­
znaczając na ogół, że premier an­
gielski odniósł -duża sukcesy i uła­
twił sprawę następcom. Nawet p ra­
sa skrajnie prawicowa niie może od­
mówić zasług ustępującemu rządowi 
i podkreśla fakt zbytniej ustępliwo­
ści Mac Donalda i podporządkowa­
nia się interesom Fraucji.

— Do Londynu przybył mlclmcęki 
mnaster finansów dr. Luther.

— „Daily Mail“ pisze, że Turcy wy­
słali posiłki do wilajetu mossuiskiego 
obsadzili ważniejsze punkta s tra te g - 
czne.

Z SEJMU.
W arszawa, 9 października. (Tel 

G. L.) P race nad prel mi aizem 
budżetow ym  na r. 1925 z stały u- 
k ńczone. Druki w n jbliższych 
dniach wply ą ci o Se mu

W arszawa, 9 październ ka. (Tel. 
G. L.). Ex o te , które P e n . Gr o- 
ski w ygłos podczas pie w s e 
czytania prelim inarza b u d żeo w e  o 
w Sejm e obejm ować będzie 2 tzę- 
ści: poi-tyczną i gospodarczą.

 —o .

WAŻNE POSIEDZENIE „WY 
i W O LEN IA '.

(Telefonem od naszego korespondenta)
w ars .aw a, iu  paźd i e i^ k a .  \Ł\ 

W p ;o * ie  bm. o będzi f ię po 
iedzenie Rady nacz lnej 'W y . vy - 

enia. O brady będą miaty w i.ik  e 
znaczen e gdyż decyiiuje sif, n 

ich o s t te c z  ie s tanow isko  W y­
zwolenia w obec p. Thu u t a .

•— o——
W SPÓLNE POSIEDZENIE 

KOMISJI W OJSKOW EJ I PRAWN.
iTelefonem od naszego . „.irespou-enio-i 

W arszawa, 19. października. (Z). 
Na dzień 15- bm. prezesi konriisji 
wojskowej i prawniczej pp Mączyń- 
ski i Marek wyznaczyli wspókne 
posiedzenie.

STOSUNKI MIEDZY POLSKA 
A PERSJĄ.

(Teleionem od naszego korespondenta.)
W arszawa, '.0. października. (2). 

Jak się dowiadmje waisz koiresip.. 
w  najbliższym czasie będą nawią­
zane stosunki dyplomatyczne mię* 
dzy Polską a Persją. Do W arszaw y 
p-zybędzie w tym celu poseł perski.

NOMINACJE NA DOWÓDCÓW 
DYWIZJI.

Warszawa, 9 psżdz: (Tel. G. L.)
Minister spraw  wojsk, gen- dyw. bryg 
Sikoiskt powołał na członka Rady -woj. 
gen. dyw. Jana Rornera. Dowódcami 
dywiizii( mianowani zostali: gen. Ol.
gierd Pożerski (18. dyw. piech.), pułk. 
szit. gen. W aj ery Mariański, dotychcz. 
pierwszy oficer Inspektoratu armji Nr. 
we Lwowie, dowódcą 12. dywizji pie­
choty i pułk. szf. gen. Jan Hempel, do­
wódcą 24. dywizji piechoty. '

 o-----
VOTUM NIEUFNOŚCI DLA 

SENATU GDAŃSKIEGO. 
Gdańsk, 9 ; aźdz eraika. (Tel. 

G. L.). Frakcja socjalno-ćem okra- 
yczna Sejmu gdańskiego zamierza 

zg osić w i osek, w yrażający Sena­
towi votum  nieufności % powodu 
odm ów ienia wyda ia aktów  rządo­
wych w spraw ie dochodzeń a se j­
m ow ego toczącego się w zwią7k i 
z l im ita m i przeciw byłemu sena- 
t rew i J v e lcv sk y \m u .

 o— -*

SĄD NAD SPRAW CAMI NAPADU 
NA POCiĄG 

W arszawa, 9. paźdz. (Tel. G. 1 .) 
22. bm w  Pińsku odbędzie się sąd 
doraźny nad bandytami, oskarżony­
mi o uczestnictwo w napadzie na 
pociąg pod Lunińcem.

■ o

AFERA BANKU POŁUDNIOWEGO 
W  WIEDNIU.

W iedeń, 9 października. (Te!. O. 
L-) D yrektor Bartku Południowego 
W aldegg został 9 bm. odstawiony 
do więizienia w Sądtzie krajowym, 
gdyż dotychczasow e do chodź emia 
nasuw ają 'Pcdejrzetiie, iż dopuśctfł 
się on oszńkańczyoh mam puli acyj. 
Nara^ite stw ierdzono, te  wszystkie 
w kłady  przepadły  bezwzględnie, a
deficyt banku wjmosi 20 miłjardóiw
koron austriackich.

t a  zagraniczna o upadlu Mac Donalda.
POLITYKA KONSERWATYSTÓW I LIBERAŁÓW WOBEC MAC DO­
NALDA, -  UPADEK MAC DONALDA NIE MOŻE ZLA MAC PAKTU 

W SPÓŁPRACY Ż HERRIOTEM,
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Przed rekonstrylccjg g a ie iu  Rzeszy.
NARADA HANDLOWA Z PRZYWÓDCAMI FRAKCJI SOCJALNO-DE- 
MOKRATYCZNEJ. — BĘDĄ SIĘ ODBYWAĆ DALSZE ROKOWANIA.

f  ANTONI SIEMASZKO.
(7 rlefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa lo  paź zieiniita. (Z) 
Wczoraj wieczorom w szpital.: 
Ujazdowskim zakończył ż .c ie  po 
długich a ciężkich cierpieniach śp. 
Antoni Siemaszko, artysta scen 
polskich a ostatnio Teatru Polskiego 
w Warszawie.

— o------
DYMISJA JUGOSŁOWIAŃSKIEGO 

MINISTRA SPR. WOJSK.
Belgrad, 9. paźdz. (Tel. O. L.). 

Jugosłowiański min. spr. wojsko­
wych w ręczył 9. bm. prez. min. Da- 
vidoviczowi prośbę o dymisję, mo) 
tywuiąe krok swój teni, że nie może 
się zgodzić na antypaństwowe sta­
nowisko pewnego odłamu większo­
ści parlamentarnej. Chodzi ‘u o par- 
tję Radicza. która zasiądzie wkrótce 
w Skupczynfe.1

KONGRES CHIRURGÓW FRAN­
CUSKICH.

Paryż, 9. paźdz. (Tel. G. L.).
Chirurgowie polscy biorą czynny u- 
dział w pracacdi francuskiego kon­
gresu chirurgicznego, uczęszczając 
na wizyty poranne w szpitalach i kli­
nikach, oraz na posiedzenia, które 
odbywają się przedpołudniem. Orga­
nizator wycieczki polskiej dr. Za­
wadzki ma wygłosić ze strony pol­
skiej dwra sprawozdania. P rzy ot­
warciu posiedzenia ze rezerwowano 
miejsca honorowe dla chirurgów pol­
skich, jako najliczniej reprezentowa­
nej delegacji zagranicznej. Po prze- 

iinówieniu przewodniczącego kongre­
s u  prof. Truffier, dr. Zawadzki w ita­
ny entuzjastyczne przez cały kon­
gres, powitał zebranych w  i mieni u 

[rządu polskiego. Prof. Kryński i dr. 
Zawadzki zostali w ybrani honoro­
wymi przewodniczącymi kongresu.

* Z. R. 3 JEST GOTOWY DO 
WYJAZDU DO AMERYKI.

FriedDchshafen, 9 października. 
(Ted, O. L.) O kręt pow ietrzny ,,Z. R.
3.“ odbył dziś ostatnią drugą próbną 
jazdę nad jeziorem Bodeńskiem. — 
Tazda w ypadła debrze i obecnie o* 
kręt gotow y jest do wyjazdu do A- 
m eryki. Termin do jazdy ponad O- 
ceańem w yznaczony będzie, gdy 
tylko pogoda na to ipozwoli.

 o------
WOJNA W CHINACH.

Canłon, 9. paźdz. Tel. G. L.) Suin- 
'Jat-Scn me zdołał utworzyć armji, 
która zamierza pospieszyć z pomocą 
armii Czekjang. Czang-Tsu-Ltn odpo­
wiedział na notę poselstw państw za­
granicznych, że zaatakuje Pekin, po­
nieważ tom znajduje się główna kw a­

te ra  nieprzyjacielska.

POŻYCZKA DLA NIEMIEC.
N. Jork, 9. paźdz. (Tek G. L.ł ,,N, 

York Times" donoszą, że przygotowa­
nia do subskrypcji pożyczki niemie­
ckiej są faktyczne ukończone. Syndy­
kat bamków amerykańskich Morgan et 
Comp., Forss Naitional Bank i National 
City Bank obejmują po 10 milionów 
dolarów tej pożyczki.

Hauka jazdy konnej
d l a  p a ń  i  p a n ó w

na wolnent pow ietrzu , w ieczo­
rni przy ośw ietlen iu  elektryczn.

codziennie na ujeżdża ni 
Sokoła Macierzy. W pisy przyjmuje 
kancelarja oddziału konnego przy 
ul. Letnerowskiej w godzinach od 

 ̂ ' wieczorem. Koszta za jedną 
lekcję 2 zł,, dla akademików l A

Berlin, 9. paźdz. (Tel. G. L.), 
Dziś popołudniu odbyła się narada 
kanclerza z przywódcami frakcji so- 
cjalno-deniokratycz lej-d którzy pod­
kreślili ponownie, że frakci i ta goto­
wa jest zgodzić się na rozrzesze.iie 
rządu na gruncie linji wytycznych 
km  cle rz a i jednocześnie stwierdzili, 
że wczorajsza rezolucja frakcji na­
cjonalistycznej parlamentu nie da 
się pogodzić z zamiarami kanclerza, 
wobec czego sociulni-demokraci u- 
w ażają pian kanclerza za zachwiany. 
W czasie narad z pełnomocnikami *

nacional. powiadomił ich kanclerz 
o stanowisku przedstawicieli so­
cjalnych demokratów. Rzecznicy r a ­
cjonalistów przyjęli do wiadomości 
fakt wytworzenia się z powodu tego 
stanowiska nowej sytuacji. Z kolei 
oznaimfł kanclerz, że uważa roko­
wania wr sprawie utworzenia tządu 
ze w spółudziałem nacjonalistów i so­
cjalnych demokratów obecnie za za­
kończone, oraz że jutro nawiąże po­
nownie kontakt z partiami w celu 
porozumienia się co do drogi, jaką 

1 należy obrać w dalszym ciągu.

tem w  skład rady  nadzorczej Bant--, 
lcu-dla Handlu i Przem ysłu wchodzi 
6 członków rady  Banku Kredytowe 
go oraz jeden członek Zarządu z 
banku likwidującego się wchodzi do 
Baniku wykupującego.

c) przez zawarcie umowy, pole­
gającej na określonym z góry po­
dziale zysków . Jest to najbardziej 
pożądana forma koncentracji, usuwa 
bowiem konkurencję bez wartki, — 
lecz dirogą dobrowolnej urnowy.

d) P rzez wym ianę akcyj, która 
odbywa się podług stosunku ich w ar 
•tości giełdowej. Porozumienie tego 
rodzaju pozostaw ia na  w ew nątrz zu­
pełną samodzielność, na zew nątrz 
zaś zastrzega sobie wspólną polity­
kę. Bank wielki zdobyw a dzięki po­
dobnej spółce now y obszar diziałal- 
ności, gdy bank m ały  wzmacnia 
swe stanowisko dzięki samemu uro­
kowi, k tóry  w yw iera pokrew ień­
stw o z wielkim bankiem.

Życzyćby należało, by i inne ban­
ki nasze wzorem o/bu pomienionych 
instytucyj w arszaw skich w kroczy­
ły na tę drogę koncentracji sił, do­
konywanej bez walki konkurencyj­
nej, gdyż tylko konsolidacja pozwoii 
naszej bankow ości przystosować 
się do obecnych stosunków  finansc- 
wych w' Polsce oraz umożliwi ban­
kom odegrać należnej im roli w  
przezwyciężeniu kryzysu gospo­
darczego w kraju.

W  chwili obecnej, nadzwyczajnej 
c iasnoty  na rynku pieniężnym, po­
trzeba przyciągnięcia zagranicznych 
kapitałów' inwestycyjnych stała  się 
spraw ą pierw szorzędnej wagi i nie 
ulegającą dyskusji. W zrozumieniu 
faktu i nauczone doświadczeniem, iż 
na alimentacji iinansowej, czerpa­
nej z kredytów  państwowych, nie 
hrożna na dalszą m etę opierać sw e 
go bytu. winna bankowość1 polska 
zdać sobie sprawę ze znaczenia za­
granicznego rynku pieniężnego. I 
tutaj otw iera się porte działania dlla 
tych — niestety  nielicznych dotąd 
banków' krajow ych, — które przez 
założenie oddziałów i agencyj za 
granicą w stąpiły  już przedtem  ma 
drogę kooperacji z kapitałem zagra­
nicznym i pogłębiania współpracy 
wzajemnych interesów .

Druga zatem  _  obok konsolida­
cji, tj. łączenia się słabszych ban­
ków.’ z silniejszymi na w ew nątrz — 
wyityczną polityki naszej bankowo­
ści jest dąlżetńc w kierunku intensy­
wnej ekspanzii na zew ią trz  przęz 
tw orzenie oddziałów' i zastępstw  
za granicą. P rzez pozyskanie bo­
wiem kapitałów  zagranicznych, a co. 
za tem idzie zwiększenie środków 
obrotowych umożliwi się stw orze­
nie należytej organizacji k redy to ­
wej. obniżenie zaś stopy procento­
wej przyczyni się do zw iększenia 
kola klientów, szukających taniegu 
i dogodnego kredytu, a temsamem 
do wydatniejszego, niż dotąd zasila­
nia zę strony banków' przem ysłu i 
handlu.

Mnożą się oznaki, że zagranica 
zaczyna optym istyczniej oceniać na 
sze położenie guspodareze i można 
żywić uzasadnioną nadzieję, że w o - 
lecn e i chwili, gdy waluta nasza w c. 
szła już na drogę stabilizacji, daw­
ne uprzedzenia ustąpią miejsca jibto- 
sci i życzliwszemu, niż dotąd odmosze 
imi się do nas zagranicznych kół fi­
nansowych. Chwila to zatem sposo­
bna do podjęcia energicznych kro­
ków  w kierunku nawiązania kon­
taktu 7. zagranicą, zwłaszcza, że kra 
je jak A m eryka. Anglia j in. duszą 
się z pow odu nadmiaru złota j zmu­
szone są skutkiem nicproduktyw -

ieiy wici
JAK RZĄD SOWIECKI BRONI CHIN PRZED REKINAMI EUROPEJ­
SKIMI. -  REWOLULCJONIŚCI MANDŻURSCY WYCIĄGAJĄ DLA SO­
W IETÓW  KASZTANY Z OGNIA. -  FRANCJA ZAINTERESOWANA 
NAJBARDZIEJ W SPRAWIE KOLEI WSCHODNIO - CHIŃSKIEJ. -  
JAPONJA WNIESIE PROTEST PRZECIW TEJ IMPREZIE RZĄDU

SOWIECKIEGO.
■;Teleionemat własny „Gazety Lwowskiej"),

Pogranicze sow., 10. paźiz.
Z Moskwy donoszą: Rząd sowie­

cki — jak onegdai do/iieśliśmy w 
„Gaz. -Lw.“ — wszczął gwałtowną 
„bezinteresowną1’ akcję rzekomej o- 
brony Chin przed im psrjalistyca ty­
mi rekinami europejskimi, nawołując 
„robotników „całego św iata” do o- 
brony zagrożonej niezalężności oraz 
całości” imparjum chińskiego. Jak 
istotnie wygląda ta chęć szczerej 
pomocy Chinom ze strony sowietów, 
świadczy ogłoszony obecnie fukt, że 
rząd sowiecki opanował razem z re­
wolucjonistami mandżurskimi całą 
wschodnio-cłuńską kolej żelazną.

Jak  donoszą z Mukdenu, przed­
stawiciele sowietów, korzystając z 
panującego obecnie w  okresie nie­
ustających walk domowych, chaosu- 
oraz faktycznej niemocy rządu cen­
tralnego, objęły w  swe faktyczne 
posiadanie tę linję kolejową, m ają.ą 
ogromne znaczenie gospodarcze. — 
Dawny zarząd, który reprezentował 
interesy faktycznych właścicieli ko­
lei — a mianowicie finansistów fran­
cuskich, angielskich i m , przemocą 
usunięto i oddano do więzienia.

Celem „legalizacji'' tego czynu, 
sowiety zaw arły dodatkowy układ 
z namiestnikiem Mandżurii, przyrze­
kając mu pewny udział w zarządzie 
oraz przyszłych zyskach z eksplo­
atacji tych kolei. Układ ten  jest wK,c 
zapłatą — i należy po/wiedzieć — 
dość wysoką i rentowną za popiera­
nie przez sowiety południowych re­
wolucjonistów chińskich.

Opanowanie im zez bolszewików 
V, isch o dinio-chi ń s ki ci kod. żelaznej 
stanie się jednym  z pow ażnych a- 
tutów  w  rękach Sowietów podczas 
mających nastąpić w  najbffiszei 
przyszłości rokowań z Francją, k tó ­
ra — pod względem ekonomicz­
nym — jak już w yżej zaznaczyliś­
my, — jest najwięcej zainteresow a­
na w  pomyślnym rozwoju wschodu, 
w ęzła kolejowego w  Chinach.

Przeciw ko ftej najnowszej (im­
prezie sowieckiej ma również na­
stąpić stanowczy protest ze  strony 
rządu japońskiego, który oćdawtm 
uważa teren munidtrurrki za strefę 
H\vydi pr.zysztvch w pływ ów  go­
spodarczych oraz. politycznych.

O przyszłość banków.
W JAKI SPOSÓB DOKONYWAĆ SIE  MOŻE KONCENTRACJA BAN- 
KOWA. -  BANKI POLSKIE WINNY WKROCZYĆ NA TĘ DROGĘ. — 
ZNACZENIE DLA POLSKI RYNKU ZAGRANICZNEGO. KONIECZ­
NOŚĆ TWORZENIA ODDZIAŁÓW I ZASTĘPSTW  ZA GRANICĄ. — 
ZACZYNA ONA OPTYMISTYCZNIE OCENIAĆ NASZE POŁOŻENIE 
GOSPODARCZE. -  ROZSZERZENIE OBROTU BEZGOTÓWKOWE­

GO. — KOOPFR.ACJA Z KAPJTAŁEM ZAGRANiCZNYM.
II.

Lwów, 10. października. 
Uczony niemiecki pref. Ricsser 

w  swojej Historii W ielkich Banków 
Niemieckich (Gesditahte der deut- 
s e h e n  Grc&sbanken) podaje s p o s o - 
bj\ w jakie końce,ntiracja bankowa 
dokonywać się m oże:

a) przez zakładanie tow arzystw , 
będących w łaściw ie niecficjaSnymi 
oddiźśałami danego banku, aczkol­
wiek stanow iących loddzżeine jed- 
nastkl (prawne (Tooiitergeselilschaft, 
Tochterbank). W  ten  sposób'" pow­
sta ły  w szystkie niemal niemieckie 
laurki zagianiezne: Banit Niemie­
cko-Azjatycki w Shanghaia z liczny­
m i oddziałami w Chinach, Japami i 
Ir.djach. Bank Niemiec,ko-Zamorski. 
d ra łu jący  w południowych krajach

Ameryki Południowej, Banca Com- 
m ereiale llaSana, w pływ ow y w  ca­
łych Włoszech. Dotóscbe Orient 
bank i wiele inny-eł:.

b) przez skup akcyj istniejącego 
banku mb przez przejęcie nowej e- 
mi'$jj akcyj. w zamian za co o trzy­
muje się praw a najbardziej uprzy­
wilejowanego klienta i iklłka miejsc 
" radzie nadzorczej. Na tej zasa­
dzie dokonała się wyżej wspomnia­
na firma Banku di a Handlu i Prze 
m ysfu z Bankiem Kredytowym. — 
Pi er w sw  z nich w ypuszcza nową 
12-,tą eiiił.ąe. któt-a w ;iokei 1. 160.UU0 
,s/.(uk łącz,nie -łii.ouo sztuk akcyj
City'clie-zisuwve.il emrsyj mą być za­
plutą za eatk.)w:ty kapitał akcyjny 
Banku Kredytowego, składający się 
z 3,000.000 sztuk akcyj. Łącznie z
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Znowu zamach na posterunhowych.
BANDYCI ZATRZYMANI PRZEZ PATROL ZASTRZELILI JEDNEGO 

POSTERUNKOWEGO, A DRUGIEGO CIĘŻKO ZRANILI
(Telefonem od naszego korespondenta).

Oftęci nagromadzonego kapitału u- 
IW yiaywać cale arm ie bezrobot­
nych. Zauanie.n tedy  naszych ban- 
fców w  chwili obecnej jest zorgani­
zow anie sieci dalszych filii zagra­
nicznych, któreby objęły rolę pośre­
dnika w  kierunku pozyskania dla 
kraju kapitałów zagranicznych j ba­
dania źródeł i możności dopływu 
tychże.

Drogą, wiodącą do uzyskania 
tych kapitałów  byłoby dążenie do 
zrzeszenia się* poszczególnych n a ­
szych gałęzi przem ysłu i handlu w 
koncerny. I tutaj zrnowu nadarza się 
dla naszych instytucyj bankow ych, 
zw łaszcza ,t. z w. grynderskich sze­
roka możSwość dlo dawania inicja­
ty w y  w kierunku stw arzan ia  podo­
bnych koncernów, finansowanych 
przez siebie przedsiębiorstw  prze­
m ysłowych j skierow ania tychże do 
w łaściw ych zagranicznych źródeł 
kredytow ych.

Trzecia w reszaie konieczność, 
k tóra zw łaszcza wtSbec notoryczne­
go braku gotówki w  chwili obecnej 
szczególniejszego nabierze znacze­
nia, jes t rozszerzenie obrotu bezgo­
tów kow ego przez zastąpienie pie­
niądza w  obrocie handlowym  tak 
m ało u nas znanym i niedocenianym 
czekiem. Zbytecznem  byłoby  do ­
godzić na tem miejsicu, jak wielkie 
dogodności i korzyści płyną z  obro­
tu czekami, które ułatw iając techni­
cznie stosunki banków z klientami i 
stwagzaiąc dogodiny i elastyczny 
środek w ypłat, są zarazem  bardźo 
wazonem uzupełnieniem każdego o- 
biegu pieniężnego. O znaczeniu zaś 
gospodarczern cbnoitu1 czekowego 
w ystarczy wspomnieć, (żre według 
obliczeń E. Jaffego  (w książce „Das 
engiilsche Banlcwesen") obrót rocz­
ny  czekow y w jednym  Londynie 
przew yższa 20 miliardów funtów 
szterl. Gdyby czeki miały być za­
stąpione przez banknoty — czy ta ­
m y w  cytow anej (książce — to, jeże­
li naw et przyjąć, że banknot już po 
dwóch dniach obiegu w raca do ban­
ku, wypadłoby, że dla zaspokojenia 
potrzeb samego Londynu zamiast 
będących w  obiegu czeków . Bank 
Angielski musiałby wypuścić bank- 
tflóty na sumę około 140 milionów 
funtów szterl., t. j. pow iększyć sw o­
ją obecną emisję niemal sześciokro­
tnie i — 'do za tem idzie — odpowie­
dnio podw yższyć rozmiar zapasów 
złota.

K oncentracja bankow a, koopera­
cja z kapitałem  zagranicznym oraz 
rozszerzenie } propagow anie obrotu 
bezgotów kow ego — oto trzy  głów ­
ne w ytyczne przyszłej naszej poli­
tyki bankowej. Obok tego zaś upro­
szczenie manipulacji, obniżenie ko ­
sztów  handlbwych i —  co za tem  i- 
dzie — obniżenie staw ek i prow-izyj 
i potanienie kredytu. — to część do­
p iero nakazów , wiodących ku uzdTo 
wśenlu naszych stosunków  banko­
wych.

Obecne przesilenie gospodarcze, 
to chwila przełom owa, mająca w y - . 
kazać, k tóre organizmy bankow e sa 
zdolne do życia, a k tóre z nich n:e 
ir.aiią racji bytu. Żywić nałoży nie- 
ipłonną nadzieję, że zdrow y ruch w 
bankowości, zapoczątkow any fuzją 
sftnieiszych organizmów, likwidacją 
zaś słabszych, półdizte dalej na dro­
dze ku zupełnej sanacji stosunków, 
że w yrosłe  na bagnie inflacyjnem 
tw ory  powojenne rychło zakończą 
sw e istnienie dla braku sił żyw ot­
nych. zdrow e zaś i silne organizmy 
bankowe dowiodą, że potrafią sta­
nąć na wysokości 'swego zadania.

Antoni MocdlicIK.

Żółkiew, 10, października. 
(i). W związku z napadom na po­

sterunkowego, jaki miał miejsce 
pnzed kilku dniami w lesie pod Mo­
stami Wielkimi — o czem donosiliś­
my już — urządzała policja w la­
sach tamtejszych nocne czaty. — 
W czoraj, otrzym awszy wiadomość, 
że ze Sokalszczyzny przekrada się 
lasami do powiatu Żółkiewskiego 
banda uzbrojonych opryszków, — 
wzmocniła policja dozór, zamknęła 
wszystkie ścieżki i drogi, prow a­
dzące z północnego wschodu do po­
wiatu.

Niewielki rezultat wczoraiszęj pracy. — 
Spraw a oświetlenia przed*Hieść. — Kry­
tyka czynności ilelegmów. — Sen. Ih u l-  
lic chce przeforsować nowy regulamin. 

Lewica dekompletuje posiedzenie.

Lwów, 10 października, 
(jp. Jakoś się nie wiedzie w  oibe 

onym sezonie Praca naszej rep re- 
zenitaojli mieiskiei. Późno podjęte ple 
n am e posiedzenia odbyw ały eiię tyjko 
co 'drugi tydzień, a  wczoraj znowu 
niczego nie załatwiono e porządku 
dziennego z powodu teoretycznych 
różnic poglądów między praw icą a 
lewicą.

Posiedzenie zaczęło się od wnśo 
siku nagłego s e n a t  Thuil jego, aby 
M agistrat przystąpił, podobnie jak 
to miało miejsce przed wojną, do 
oświetlania ulic położonych na przed 
mieściach Lwowa. .Wniosek ten u- 
ch walono.

Następnie na porządek dzienny 
weszło przyjęcie sprawozdania z 
czynności delegatów R, m. za czas 
ferji wakacyjnych, które to sprawo­
zdanie zostało przedłożone na piśmie 
członkom Rady do przegląd idlęci-i. 
W  tej sprawie rozwinęła się dłuższa 
dyskusja, w której zabierali głos: 
sen. Thullie, r. Howarth i rekt. Haus- 
wald. Mówcy podnosili zarzuty 
przeciw zbyt długiemu urzędowaniu 
delegatów, które przeciągnęło się aż 
do połowy września, jakoteż prze­
ciw temu, że delegaci nie załatwiali 
jedynie spraw  bezwzględnie niie cier­
piących zwłoki, a nawet wydawali 
uchwały, wiążące gminę na dłuższy 
przeciąg czasu. Między inmemii zwró­
cono się przeciw  obsadzeniu przez 
delegatów wysokiego stanowiska, 
oraz przeciw wydatkowi 13 tysięcy 
złotych na ogrodzenie skweru przy 
pl Halickim.

R. Howarth wyraził zdanie, żz 
nie było rzeczą racjonalną wydawać 
na ten ceł tak stosunkowo znaczną 
kwotę w czasie, gdy większość u|ic 
lwowskich, a zwłaszcza na peryfe­
riach miasta domaga się gwałtownie 
remontu.

W  głosowaniu uchwalono następ­
nie przyjąć sprawozdanie do wia­
domości.

P o  załatw ieniu te j spraw y senat. 
Tbulkę postaw ił v,niosek, aby spra­
wę zmiany regulaminu R ady miej­
skiej, przenieść z ostatnie go porząd­
ku dlziennego na pierw sze miejsce- 
Jak wiadomo, spraw a ta jest już 
niema! od roku przedm iotem  walki 
mćędży prawicą a lewicą, gdyż ta 
ostatnia jes t zdania, 'że zmianę re ­
gulaminu w iana przeprowadzić do-

Okolo północy usłyszano kroki 
przekradających się bandytów. Po­
sterunków*;1 wezwali idących 'do za­
trzym ania się. Bandyci w odpowie­
dzi odkryli ogień karabinowy. W  
czacie obustronnej wymiany strza­
łów

zabity został jeden Posterunko­
wy i jeden ciężko ranny.

Uwiadomiona telefonicznie Ko­
m enda Policji \vc Lw ow ie w ysłała  
dziś rano automobilami kompanię 
szkoły wywiadowców Pod kierun­
kiem kierownika Ekspozytury śled­
czej P, Kozakiewicza.

piero nowa Rada gminna, która 
wyijdzie z w yborów .

2  tego powodu stale, gdy na sza­
rym końcu porządlku dziennym  po­
jawi się odnośna spraw a lew a stro­
na R ady w  odpowiedniej oliwili de- 
koiTipletuje posiedzenie. W niosek 
sen. Thuil Mego zatem  zm ierzał do u- 
dainemiióenja tego procederu wniosek 
ten  przyjęto, a sen. Thullie począł re 
ferow ać punkt po punkcie projektow a 
me zmiany, lecz podniesiony głos 
m ówcy ginął w śród szmeru rozmów 
na sali,

Lewoca natomiast też mie w  cie­
mię bite, na fortel sen. Thulliego od­
powiedziała ze swej strony fortelem, 
a mianowicie demonstracyjnie opu­
ściła salę. Po skończonym referaciie 
sen. Thulliego jedyny pozostały rią 
sali przedstawiciel lewicy r. dr. 
Herschtal postawił wniosek na 
stwierdzenie kompletu.

Ponieważ, jak się z obliczenia 
okazało do kompletu brakowało 
dwóch radnych, przeto prez. Neu- 
marm zamJknął ptostedEefiie, prócz 
czego wszystkie spraw y ' porządku 
dziennego pozostały  Hfeęałatwioue,

SPORT.
Lwów, 10. października.

W iększą ruch iwosć niz w la­
tach ubiegłych wykazały kluby na­
sze w roku obecnym. Przyczyną 
wzmożonej działał ości była stab i­
lizacja stosunków  gospodarczych. 
Rozgardjasz walutowy, jaki w osta­
tnich latach pąnow ął, dał się to­
w arzystw om  sportow ym  dotkliw ie 
we znaki, uniem ożliw iając prze­
prow adzenie jakiejkolwiek racjo­
nalnej kalkulacji. Sprow adzanie 
drużyn zagranicznych, czy trene­
rów, a d a p ta c a  placów  sportow ych 
połączone były z ogromnem ryz - 
kicm, które łatw o doprow adzić 
mogło do zupełnej katastrofy. 
Z chwilą ustabilizow ania s ię  w a­
luty, .warunki pracy z miejsca sir 
zmieniły, co też dało się odczuć 
w całym ruchu sportowym -

D ziałalno ć klubów naszych 
uw ydatniała się w dwóch kierun­
kach, a  mi now icie w kierunku 
pracy sportowej i organizacyjnej. 
Pod względem żyw otności sp o rto ­
wej najw iększą ruchliwość w yka­
zały bezwzględnie Pogoń i Hasmo- 
nea. Puściwszy się na bystre wo­
dy walki konkurency nej s ta ra ły  się 
kluby powyższe prześcignąć w 
św ietności organizow anych imprez 
i a rakc i. Ledw ie puszczono fajer­
werk za srryjską rogatką, a już 
ukazywą y • ię efektowne cgn ie  
bengalskie w Krzywczycach. Efek­
tem tego zażyr ego sporu był pro-

41 m, jaki go 1 ubliczność wowska 
ie oglądała i praw dopodobnie o- 

glądać nie będz e i... pm tka w ka­
sach obu aranżerów. Miejmy na­
dzieję, iż nauczka w las nie po- 
zła i lokalach klubowych w isi ć 

będą : api»y „zgoda budu.e, nie 
zgoda rujnuje.

Pod w .gL dem  pracy orpaniza- 
cyjnej należy s ię  palma pierw s eń- 
stw a C arnym. W ych dząc /e  
słusznego założenia, iż jedynie si ne 
i trw ałe podstaw y są gw arancją 
przyszłego rozwoju, zabrali się 
Czarni z podziw iania godną starań- 
noś ią do u s taw ie  ta podstaw  wych 
fundamentów. M ając najpiękniejsze 
boisko w Polsce, p zystąpiono do 
budowy bieżni k órą przed tygo­
dniem oddano do t żytku czL nkom, 
W sladjum w ykon <enia znajd e 
się domek klubow y, w którym 1 ok 
innych ubikacji mi ścić s i 1 będ _ 
m ieszkania dla trenerów  i dozorcy 
parku. Fi rw sze roboty nad bt> 
d wą 12 k -tów e n n ro  ych ró v - 
nież rozpoerę o. M ając do d sj o 
zycii ws taniały, w ca em tego 
s ow a zn c niu, park sportow . 
-rzystępują Czarni do pracy t< ' 

chntczno sportow e ', sprow adzaj* ; 
■Ha p iłkarry  trenera, do którego 
prz-dą zy się na w osnę specjał 
■re•;er lekkoatletyczny. Jak widać 
praca 1 i ;  ids e na m arne, wszelk e 
dane na p iękną p rzys/łość są.

Na w zm iankę zasługuje je-^e e 
budow a trybuny P gon , niwela ja 
b iska Hasmonei i otw rcie boiska 
40 op„ z którego koi zy sta równ e
i Lech a. N. 8.

' .4 ' »

h a p a d  n a  Dl- P r s h r n a M w n * .
Lwów, 19. października,

(t) W ęzotaj w p r? .-
chod iła ze s os rą pr ez pl sw. 
T  odora M ar a Paster a!cówr a ( ak 
w ia iom o , główn św iadek  w  pro- 
e sie p rz .c w k o  S eig row i za- 

ach na Prezydenta Rzp t' j), idąc 
w kierunku T eatru  Now sci na 

robę ba etu z ulicy Zam arst no- 
oskiej, przy której ir i.szka . N gle 

przy koęzył do niej jakiś m łody 
żyd i z okrzykiem  w j zyku ży­
dowskim u d e z y ł  ją dw a razy w 
głow ę. Obie nąpad iiętę kobiety, 
przerażone niespodzianym  napadem  
podniosły krzyk. W mgnieniu oka 
otoczył obie tłum w spó ł.\yzn  wców 
napastnika i obrzucając e obelż - 
wemi wyzwiskam i i pogróżkam i, 
ścigał uciekające przez pi św. Te- 
odora, uł. M iodową, Z a irą r tyno« 
w ską aż do k szar VI. djonu żan­
darm erii. Tu dopiero zaalarm ow ana 
policja zdołała uwolnić prześlado­
wane kobi ty od  atakującego tłu­
mu. W celu zapobieżenia na p z y  
szłoś. ew entu łnym podobnym  na­
padom  Eksp z)tu ra  policji śl d- 
czej w yznaczyła dla obrony za­
grożonej jedi ego wywiadowcę. 
E e giczne 1 ochodzenia w celu 
ujęcia spraw cy oburza ącego na­
padu i zbiegow iska w loku.

P dobna oburzająca rąpaść, 
zdradzająca chęć terroryzow ania 
św iadka, zeznając go w sądzie pod 
przysięgą, w yw ołać musi ak  naj- 
energicznie:szy prote t w każd m 
kulturalnem  środow isku. W nosze­
nie w spokojną dotychczas atm o­
sferę bezstronności i w iary w  s p ra ­
w ied liw ość sądu zarzew  a n ena- 
wiści rasow ej nie ppm ódz spraw ie 
może ale j j zaszkodzić! Nie wi­
niąc za w ybryk jednostki, wzglę- 
d ie dzikiego rozw ydrzonego fłumu, 
całego ogółu żydowskiego, w ien y . 
my, że pow yższy ubolew ania go- 
dny incydent potępiony b d?i« 
przez społeczeństw o żyd wskie.
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Dalsza iwyika -ondynu
(Telefonem od naszego kor. ekon.)

W arszawa, 10 prździernika. (Z) 
Na giełdzie akcyjnej sytuacja bez 
umiany. W dals/ym ciągu podaj 

zewyższa popyt. Kursa zniżkowe. 
Obroty bardzo tnaie. T n d e n e a  
słaba.

Na g rełdzie dewizowej dalsza 
zw, żka Lo dynu w zw ią.ku z po-

litycznemi wiadom ościami Notowa* 
no Londyn 23*32, p zitem  le k k . 
zwyżka Zurychu na 99*60. Nato­
miast Paryż w daisz.m  ciągu zniż­
kow ał, n tow ana na 26 57, Praga 
wyka a!a również tendencję zniż­
kową, o b ro y io b 'ono  na 15*45. 
Ornoty n iinm ah  e. Tendencja słaba.

kronika.
EGZAMINA MAGISTERSKIE
NA UNIWERSYTECIE J. K.

Lwów, 10. października.
Otrzymujemy następujący ko­

munikat:
W obec tego, ge ministerstwo W. 

R. i O. P. właśnie wydało rozpo­
rządzenie w  sprawie egzaminów 
magisterskich na wydziałach filo­
zoficznych (humanistycznych i  m a­
tem atyczno-przyrodniczych) zanim 
przepisy w  całej rozciągłości będą 
mogły być pp. studentom zakomu­
nikowane, już teraz zaznaczam, że 
rozporządzenie minihiterstwa wcho­
dzi w  życie z dniem 1. października 
1924 i obowiązuje wszystkich stu­
dentów, którzy rozp iczy ła ją  swe 
studia w roku szkolnym 1924/25.
' Ponieważ w  inyśl przepisów po­
wyższego rozporządzenia pp. stu­
denci obowiązani są przez 11 try ­
mestrów uczęszczać co najmniej na 
20 godzin wykładów i ćwiczeń ty ­
godniowo. zalecam wszystkim pp, 
studentom, o iile w  iw y  eh książecz­
kach i wykazach mi.iejszą ilość 
przedmiotów wpicjdi, aby w swym 
wiasnym  interesie uzupełnili w y ­
kłady i ćwiczenia do przcpj: aii ej 
ilości godzip w  dniach od -0. do 30 
października br. włącznie. — Pta- 
śnik mp., dziekan w y j z- i. i U. J. K. 

 o——
Sobota 11 pażdz. Rz. kat.: Gereona.
Gr. kat.: Chary tona.

Prem ier Grabski pr?yjąf wczoraj 
posta polskiego w  Rydze p. Lądos'a, 
który w swym referacie o stosunkach 
polsko - łotewskich podkreślił, ż ule­
gły one poprawie mimo intryg ze stro- 
ny litewskiej.

Min. skarbu zawiadamia, te  rolnicy 
w okręgach dotkniętych nieurodzajem, 
,ub wogóle Męska żywiołową, otrzy­
mają specjailpe ulg’ w  spłacie podatku 
majątkowego, polegające na odrocze­
niu ra t do przyszłego roku.

P . Paderewski doktorem fllozoijl. U- 
niwersyrtct poznański postanowił nadać 
tytuł d(.kiera filozofii p. Ignacemu P a­
li eTewsk emu.

Z Uniwersytetu Jana Kazimierza w e 
Lwowie. Uroczystość inauguracji roku 
akadcmdkliego 1924/25 odbędzie się w 
sobotę dnia II. października 1924. O g. 
9 rano ponłyfikaine nabożeństwo w 
■Bazylice archikatedralnej. Pół do U 
w Auli nowego gmachu Uniwersytettu 
akt otwarcia Uniwersytetu.

Lista przysięgłych. P ierw otna lista 
przysięgłych z gminy mięs ta Lwowa 
dla sadów karnych na rok 1925 w y ło ­
żoną będzie od dnia 16 do 24. bm. w 
miejskaem Biurze statystyoznem ul. T. 
Rutowskiego 1. 11. I. p.) do wolnego 
przeglądu dla każdego od godz. 9 rano 
do 2 popoł. W  terminie powyższym 
wolno k a Memu członkowi gniny 
wnieść do Zarządu miasta reklamację, 
jakoteż przedstawić powody uchylenia 
się od urzędu przysięgłego.

Organizacja najwyższych władz woj­
skowych. W  sobotę 11. bm. o g. 7 
Wiłecz. (ni. Ossolińskich 15., parter na 
lewo) odbędze się pagadamlka, która 
zagai prof. ?Ł Zakrzewski na temat 
projektu1 ustawy organizacji najwyż­
szych władz wojskowych.

U niwersytet Lndowy urządza w nie­
dzielę 12. hm. poranek kinematograficz­
ny o godz. 12 w połijdnle w  sali k'na 
„Marysieńka", n r którym  wyświetli 
się dramat w 7 aktach według powie­
ść* Dickensa pt. ..Pyletanci 2vc.y*.

Poświęcenia kościoła w  Zniesieniu 
dokona ks. arcybiskup Twardowski w 
niedzielę 12. bm. o godz. 10 przedpo?.

Poświęcenie pomnika ku czci bł. p. 
dra El. Byka odbędzie się w niedzielę 
12 bm. o godz. 12. w  pof. na1 cmenta­
rzu żydowskim. Na tę uroczystość za­
praszają: Rodzina, Związek Polaków
w. m„ Związek Artystów  - Plastyków, 
Związek Akad. Ml. Zjednoczę,n'owej f 
Komitet żywego pomnika m. E. Byka.

B—m — p B M m  — — — H
Oddział techniczuo-przeaiysłowy 

Izby handlowej I przemysłowej we 
Lwowie zawiadamia, że przyjmują 
zgłoszenia na to r s  klim karski (trzy­
miesięczny), który rozpoczął się 1. bm.

W ystaw a Jesienna artystów  m ala­
rzy  połączona z wystawam i alt. mai. 
Paw ła Gajewskiego, prof. Szkoły prze­
mysł. we Lwów'e i art. mai. Adama 
Bunscha z Bielska trw ać będzie je­
szcze tylko tydzień.

Dancing w salach Ogniska oficer­
skiego przy  ul. Fredry, odbędz e się 
w sobotę U . bm. o godz. 6 wlecz, na 
dochód Ligi obrony pow ietrzni- Ko­
mitet pap z p. wojewodziną Zm nową 
i p. prezydentowa Neumannową na 
czele, zajmuje się urządzeniem dancinr 
gu. Imienne karty  wstępu po 2 zł. wy­
dawane są w  Ogn sku oficer, od o do S 
wiecz.

Primadonna operetki p. Mes sal u-
daje s ę ną stałe do Poznania, gdzie 
została zaangażowana dio teatru ope­
retkowego.

Abonament ważny ną przedstaw ie­
nie jubileuszowe Słomko ryskiego. Dziś 
pa uroczyste przedstawienie z powodu 
SOJecia kaipelmistrzowskiej Fr. Słonj- 
kbwskiego bloczk' abonamentowe bę­
dą ważne. Dyrygować będzie cały 
wiecizór jubilat-

W Teatrze Małym koniec tygodnia 
w repertuarze bardzo urozmaicony, 
gdyż raz  jeszcze pójdą sz tu k , które 
miały zawsze powodzenie. A więc w 
soboto „Jutro pogoda", w niedzielę 
„Świderek". W  pooiedzałek zaś daje 
dyrekcja teatru  po raz ostatni „Pr&f. 
Klenowa" z Sosnowskim w tytułowej 
roli. Prem iera Siedleckiego „Podatku 
majątkowego" odbędzie się nieodwołal­
nie we wtorek.

Przedstawienie popularne. W obec 
wielkiego sukcesu jaki odniósł ..Kńiń- 
sk " , sztuka ta dana będzie w  niedzie­
lę pcrpołudtiiti dla najszerszych w ąrstw  
po cenach popularnych. W przedsta- 
wfeniu bierze udział Brzeszło 100 osób.

(t) W  pociągu RQBPe!i?Y Bóbrką ą 
Lwowem (skradziono Marknsctwi H er­
manowi, kupców' drzewem ze Sygmió- 
wkl, złoty zegarek z łańcuszkiem war­
tości 500 zl.

(t) O kradzieży 2 wagonów wę_ 
gla (?) z piwnicy uwiadom') Ekspozy­
turę śledczą Zarząd hotelu Narędnaja 
Hcstynnycia przy  ul. Sykstpskiej 29.

(t) Dorożka Nr, 140 przejechała 
wczoraj na uh Krakowskiej 57-latnia 
Julie I wam czka, zam przy ul. S tąro 
tandetnej 7. Iwan sczko, lekko potłu­
czoną opatrzyło Pogotowie ratunkowe.

(t) Na dworcu głównym przy kasie 
skradł:' Leizcrowi Borysowi portfel 
z 299 zl. Bazyli Bereżański z  Zam arsty 
nawa i Jan Regier, handlarz starzyzną 
z Łańcuta.

t) P ożar wybuęhl w piekernl Zw iąi 
kowej przy ul. Gródeckiej 55. Uwiado­
mi'ona straż Doża-ma ogień umiejsco­
wiła.

(t) Zbłąkanego capa przytrzym ano 
wczoraj na uh Mickiewicza tuż obok 
Dyrekćf Policji. Capa oddano do VI.
ko-misarjatu miejskiego.

(t) Zapamiętałość r?ęśfiię?kl. Anna 
S^pója, rzeźmczka na pi. Krakowskim  
zirytowana z powodu niedojścia do 
slkutku sprzedaży kiełbasy, rzudła
garść soli w  oczy Fedkowi SzpyraJe, 
gospodarzowi z Miikfąszowa BlerUnego 
Szpyrafę odprowadzono na Pcgotowie 
raltunkoiwe, zacSetrzewiopą rzeźoiezkę 
aresztowano.

(t) Zbiegowisko na Starym  Rynku
spowodowali dwa} notowani złodzieje, 
Arnold Sak i Wład. Kaniak, k tórzy w 
stanie pijanym bij' każdego, feto się im 
pod rękę nawinął. Obu z trpdem udało 
się uibezwłądinfć i odprowadzić do ko- 
m sarjatu . Z pobitych nikt się nie zgło­
sił na policję ze skargą.

(t) Pod wóz tram wajowy chciała
się rzucić w ul. Ząraagstynawskiej w

bm u—  i— im ■■ . a j — — p m in —
celu pozbawienia s’ę życia 26-letnia 
Anna B„ „zniechęcona" do świata „we 
s<J?em“ życiem. Przechodnio udaremnili 
jej zamiar, postarunkowy zabrał ją do 
komisariatu.

Ot) Pożar. W  Kuryłówce pow. Jaro­
sław spłonęło 19 zabudowań gospodar­
czych. Pożar wybuchi z powodu niee- 
strożrego obchodzenia się z ogniem 
przez 9-letmego chłopaka.

t) „Gdzie jest czeski konsul?" — 
zapytał po czesku jale ś rzakOmo Czech 
na ul. Ruibawiśkiego przechodzącego Lu 
dwika Chałupnickiego, em e r .. kierowni­
ka szkoły, zam. przy ul. L. Sapiehy 
47a. Zan,im Chaiupmicki odpowiedz ał, 
podszedł dn nich jakiś osobnik i zaof a- 
rowal .,Czcchowii‘ swiciie torwiarzv9hvo 
w drodze do konsula. „Czech", niosą­
cy pod pachą zw»tek sukina. za.propo. 
nowa? kupno jego Chąłupmckemu. bo 
„żydowi nie chce sprzedać". „Żyd“ 
zwrócił się d? Chałupnidkiiego z proś­
ba o kupienie suknia dla niego. Naiwny 
Ch. wypłacił „Czechowi" 65 złotych i 
wziął sukno. ,.2vd‘ oświadczył Cti., że 
zaraz wróci, tylko pokaże „Czechowi" 
drogę do konsulatu. D arem ne oczeki­
wał biedny Chatupnicki powrotu oszu­
sta. Na Ekspozyturze policji śledczej 
poznał Ch. w album'e „zasłużonych" 
jednego z oszustów, mianowicie „Cze­
cha*, którym  jest Józef Smolak.

W a lo r y z a c ja  u b e z p ie c z e ń !
Pis a^aezom ^olic życiowych udziela bez­
płatnie wyjaśnień w sprawi waloryzacji 
Biuro asekuracyjne R o b e r t ’* G r*b |a  

we Lwowie, ul. Asnyka 3. Tel. 583.
8705

EKONOMISTA
c-O—

T ra n s alce je  na g ieł­
dzie iiuoivsIciaj*

SPRAWOZDANIE GIEŁDOWE.
Lwów, 10 października.

-  Transakcji na przedgiełdzie ma­
ło. Prdcz kilkuset Oazdw i Jawo­
rzna jnnę papiery kupowano w 
d obnych iiościąch. Kursa słabsze 
o i wczorajs ycb Jawprzno pota­
niało n i 15*?) (wczoraj płacono  
15*35), Gazy kupowano pc* 12 25 
(wczoraj 12*90), Zachodnie 2 7 5 .— 
Popyt za Arrną po 1 2 0  i Radz wif- 
łem jjo 1*10— 1*15. Poszukiw'a-

o Ru;kera przy brąku towa u . — 
Podaż zwiększona.

Ąkcje bankowę słabsze. Obroty 
niewielkie. Kursa papierów prze­
mysłowych niejedno ite, przeważnie 
zniżkowe. Zai teresowanie d :a Cfio- 
dorowa, Peretów, Parowozów, Te- 
spów. — W związku z zniżkową 
tćndenc ą na giełdzie wiedeńskiej 
obniżyły się również papiery arbi­
trażowe, a zw łaszcza Chybie i Zie­
leniewski.

W walu ach większe obroty w 
dewizie na L^Hdyn i N. Juk. 
Zurych słabszy. Dolary 5 18. Tęn- 
oencja zniżkowa. Usposobień e 
spokojn \

OBROTY W AKCJACH NIEKO- 
TOWANYCH.

A/ma 120 , 1*25, Azot 024 , Bk 
Ziemian 0*11, Elektrosan 0*20, Ga­
zy wschodnie 12 60, 12*50, 1225, 
Gazy zachodnie 2*70, 2*75, Gazoli- 
ua 1*30, jaworzno (100) 14*00, (25)

5

15 25, 15*. 0 Len 0*40, 0*12, Nobel
1 .O 145, O kus- 0 90, 0*39, R a­
dziwiłł 1*10, 1*05, 110 , S lidu 6 j*00, 
62-00, W ęglówki U'031.!, Terpenty­
na 0*15.

OBROTY W AKCJACH, .
Bk H ipotecm y 053 , 0*55, Bk 

Przim ysłowy 0*40, 0-41, Z. B, K. 
012 , Browar i 7 10, 7*15, CJlbdC- 
rów  5*20, 5*25, Chybie 6*60, 6-55, 
6 50, Cegielski 0 65, Poc sk 2*10,
2 00, Rnksziw a 2*45, Fespy 4 00,
3 90, 3*75, 3*80, r4 Q6, Ziehniewski* 
9*5r, 9 55, 9*60, Ćm e liw  C 58, 0*55, 
0 59, L kom otyw y 0 42, N t at 0*46, 
0*48, 0  kos 2 35, Parów zy 0 34, 
0*35, 0 33, Pezet 0 *22, 0 23  0 24. 
0*25, 0*27, T ehate 3*20.

Giełda zbożowa.
Lwów, 10. października.

Na giełdzie r s n a a ^ e  vf ję­
czmieniu, owsie i fasol ; poza  gieł­
dą bez obrotu Poszukiwane ;)yto. 
Tendencja uirzyman.i. Usposobienie 
rezerwowane.

G i e Id y  pożal u 'oivhJc i e 
PRZEDGIELDA w a r s z a w s k a .

Warszawa, 10 pąźdzern ika .
Cegieł. 0*63, Ży araów  1700 

Chpd. 5*35. Tendencją słaba. Dolar 
5*18 1/,. W aluiy utrzym.

GIEŁDA W A RSZA W SK 4
Warszawa, (PąT .) Notowania 

z dnia 10 b. m. Gotówka: Dolary 
a,mer. 5 1 8 1, ,  5*21, 5 16. Sziokholm 
138 00, 139 69, 138*81, Czeki Bel- 
gja 24 6 a, 24 77, 24 53 Holąndja 
203*0 \  204*30, 201 00, I,ondvn 
-3  32, 23 25, 23*36, 23 * 4. N. Jork 
j ik got, Paryż 16*57 26*6i, ?6*42, 
Praga 15*45 15 52, 15*38, 3zwaj- 
aaria 9960, 100*10, 99*10 Wiedeń 
7*32i/s, 735, 7*28 W iochy 22*50,
22 61, 22*39, poi. 8 % 5*60, 5*70, 
bony złote 0*89, 0*90, Afi jo nówka 
0 7 0 ,0 * 6 7 , P 'ż .  d. L 3*34,3*38 
poż. kolej. 9*40, 9*50.

PRZEDGIELDA KRAKOWSKA.
K raków , 10 października

Tohan 0 37. Zieleniewski 9 65, 
Cegieł. 0 69, Parów . 0 36, S 'erszć 
g  4 20, T. P. G. 3*40, 3*50, Chód. 
5*40, 5*50, Ciiybie 6*75, 7 20, D olar 
5*19!/,, 4*20. Tendencja utrzym ana.

GIEłDA ZURYCHSKA.
Zurych. (PAT.) N otow ania z dn, 

10 b. m. Holandja 2C3 50 Nowy 
h>rk 62200, Londyn 23*40, Paryż 
6S0, Medjol. 22 66. Praga 15*57' a, 

Budapeszt 0.0068, Bukareszt 2*85, 
Belgrad 7 55, Sofja 3*82, W iedeń 
O-OOIS1/,, Berlin 124, W arszaw a 
100%.

OBROTY PRYWATNE.
Lwów, 10 października.

Dzjś tendencja chwiejna, kUf§3 
w ramach poprzednich," nieco 
niżej.

Dolary amer. 5 1 7 1, do 5-18, 
doląry kanadyjski* 4 ( 8  da s o o ,  
korony czeskie 0*15 do 0 I5 1,, 
leje 0*02 do 0*Q2, frąpjfi (ranc. 
0"27 do 0*28, franki szw ajcar. 
0 97 do 0 9 8 , funty sałerf. 2330  
do 23 40 Ruble a 560 i a 100 
za 1 tys. 0*00 zł. do 0*QQ zł, 
drobne za 1 tys, 0 0 6  dp 0*00 zł. 
niemieckie tys. stare ęą 1 tys.
0 00 do 0*G0 gr. >

Złoto: 20 kor. 21*80 49 22 00, 
20 frank. 20 25 do 20 50, 20 mark.
23 40 do 23 50, 10 rubli 27 00 do 
27*25 gr.

Srebro: kor. susti. 0*43 do 0*44 
5 hor. austr. 2*25 do 2-26, floreny
1 14 do 1 16, ruble 185 do 1*90, 
kopiejki za rubel 0-85—0 9 5 .



6 ..GAZETA LWOWSKA* z dnia 11. paźdzfern&a 1924.

Urzędowa Ceduła i  Gisfdy Lwowskiej
IWr* 20 1 , P 10, p a ź d z ie r n ik a  1 9 2 4 . W atow an ia  wi z ło t y c h .

A. K iipsti e fe k to w i
Kategorje: Wart Osi; tnia 

dywid.
Płacą Żądają Transakcje Uwagi Kategorje:

Wart Dywid. Płacą Żądają Transakcje Uwaginom. 7A. 1 gr. Zl- er. nom. 1923i 1924 Zł. i gr. Zł. I gr.

Papiery państwowe. c) Przemysłowe: ,

4% Państw ow a poż. — — — Agrohemia f. szt. n. 500 650 5000 — — — — —
Prtn.. z r. 1920 1000 — — — — «■» Bracia Biskupscy 10C0 — — — —
* 4 %  P . zl z r. 1922 10000 — — — — rnmm mm Brovn Boveri Z. elekt. 1000 — — — — —

lOzfp Browary lwowskie 500 2000 — 7 05 7 20 7-10-7-15
11 Lsty zastawne -1 Chodorów f. cukru 10 ;o 3000 — 5 i 5 5 30 5 20-5*25

(bez kuponu bież) 
4H %  Banku hip. gal, 
414% Bk kred. z. gal. 
4% % Banku Matop.

— - — - -
„Chybie", fabr. cukru 
Cegielski
Ćmielów fabr porcel. 
Fabryka Lokomotyw 
Gafota fabr. obuwia

10CO
10C0
1000

140

2000
800

1000

140

30000
200'

14000

6 15
61
54
41

6 65
66 
60 
43

6 5 0 —6*60 
0 65 

0 55—0-59 
0 42

4Vt%  Bk. hip. zemei. 
4'A%  Pol. J?k kraj. 
4% Polsk. Bk. kraj.

NSD
M*OO

—
M*

— — — —
Galicja Rafin. nalty 
Górka fabr. ccmeii u 
„Kabel* T. p. W arsz.

140
140

1C00

800
600
300 18000

15 40
•

— —

41.*,% To w. kred. gal.
*

-- — — -- Karpal t zakłady lit. 140 18000 — — — — — —
ziemskie .  . • . o Krakus f. wód. Krak. 280 200 5001 — — — — —

III. Obligi. o3 „Marynin* Z. p. ogrod. 
Niemojowski f. pap.

5000
10G0

15C00
3.0

—
55 — —

(bez kuponu bież.) „Nitrat* Zakt. ebem. — — — — 45 — 49 0 46—0'48
V /i%  K. P. Bk. kraj.

— Oikos Zakt. prz.-drz. 1000 400C — 2 3) o 40 ■ c 35
4% Kom. P. B. kraj. Orthwein, Karasiński 500 200 — — — — — —
4%  K. lok. P. Bk kr. t̂ m -- Parowozy S. A. b. m. 5C0 759 — — H6 0 33—0 35

Pezet Pow. Zakł. bud. 500 200 10K — 21 — 28 0 22—0*27
IV. Akcje. .. u Pocisk zakł. amun. 350 175 — 2 C5 2 lo 210

a) Bankowe* i92o 1924
10
5 i

„Pokucie* Ska naft. 
Pol. Nafta prz. wiert. 
Pol. Tow. Budowlane 
Potęga Tow. huty 2. 
Rakszawa tabr. sukna

10C0
500
5C0

100CO
140

500
350
4C0

2500
280

— — _ — **

AkcjJ. Zwlązk.
Akcyj. Hipoteczny 
Handlowy w Poznaniu

280
280

1'00

140
130
500

L590C —
—

59 0 55—0-58
20000

2

15

4) 2 50 2 45
Bank komercjalny 280 84 28 0 --

28
— — „Rohu Zieliński* Z. m. 500 300 3600. — — - — —

Małopolski 280 140 5600 -- *■** **- —1 Siersza zakł. elektr. 2 0 140 — — — — —
Powszechny kredytów. 280 1 40 2800 —

39
— — *— Siersza got. zakłady 140 3 ;0 __ — — — — —

Przemyśli :y 280 130 9000 42 0'40—0 41 Spółka Akc. Wydaw. 280 75!: -- — __ - _ —
Rolniczy S. A. 1000 -- -- mmmm

„Strem* Z. chem. ____ _ -- — — — — —
Ziemski kredytowy 280 8i 15000 — 11 ““ 13 0*12 „Tehate* Tow. akc. 100!) ------ — - — — — —
Zemelny 280 84 —- — — — — — fepege gór. zakłady 7U0 700 10050 — — — — —
Z. S. Z. w Poznaniu 1000 6u0 lUUty — — — — — Tesp. tow. ekspl. soli ioao 350 — 3 70 4 05 3*75—400

b) Handlowe: Trzebinia f. m. S. A. 140 280 — — — — — —

Ursus fab. motorów 500 1000 ____ — . — — — —

Impex Ska handlowa 140 9 — — _ Wild i Ska 500 500 ____ — • — — — —

Polski Glob 500 200 1500 - _ — * _ Zieleniewski f. masz. loco 1070 — 9 40 9 70 9*50-9'60
Polbal . 1000 52 — _, — -- — mm
Tolsot 1000 210 ; r . . 'mmmm '
Tohan 140 21u 45 CO • -- — — ____ _
W awel 500 30 — —- — — — _
Hur ownia kol. S. A. — — — — — —

V. W aluty 3 D errizy.
B il  - ty bkn kew e

. . .  ,,,,, 

K ateg o rje
C zek i, p rzek a zy  i w y p ła ty

U w agi
nlaca ąrfaj i trans?kcie piacą żądaj a transakcje

Dolary am erykańskie . , , , ,  (za 1 S)
_ _ Dolary amerykańskie (drolme)| , 4- _ — Dolary kanadyjskie . . .  . 1 _ _ • _

. _ Dynary ! (za 100} _ . -
. _ Funty szterllng! , ( . ; ,  I . * (za łoŁ> m _̂m .. _

- _ Franki belgijskie .  ,  „ , (za 100} , .
Franki francuskie (za 100) -
Floreny holenderskie > • ,  . (za 100) mmm _

MM w _ Franki szwajcarskie « , . i , (za 100) mmm. _
_ — _ Korony austrjackie . . . . . , (za 100.000) mmm mmm —- _ Korony czesko-słowackle . « , , (za lOc) mmmm _
- — — Korony duńskie , , . ,  ‘ , ' , (za 100)

— — Korony norweskie . « . ,  , : , (za 100' — —
— — Korony szweazkie , . . ,  , (za 10U) -- —
— — — Korony węgierskie . i .  .  « .  (za 103.000) - — —
— — — Lei rumuńskie . . . . . . , CcA 100) — — —
— — — Liry włoskie , (za 100) — — —

B . '  K u ! * s  i  Z b o ż o w a .
Ceny rotiuri.eja iię  w złotych zd 
100 l:g. bez poda ku spożywczego 

miejsce stą-:ia zładow ania.

PS7ENICA krajow a 73/74 ex 1923
ŻYTQ małopolskie 68/69 exl923
ZYTO małopolskie nowego zbiord
JĘCZMIEŃ: małopolski browarniany
JĘCZMIEŃ małopolski przetnałow y
OWIES małopolski 44/45 ex 1923
KUKURUDZA rumsńsk stacja żnla*ya
ZIEMN1 AKI .iid lse
FASOLA biłua
FASOLA kolorowa
FASOLA kraca
GROCH pełny
OROCH % v*cto rii
BOBIK ,  . .
MIESZANKA pastew na w starnle
WYKA
SIANO słodkie krajowe prasowane
SLOMa  prasow ana
tlKLCZKA
LEN
ŁUBIN

S e k r e ta r ia t  G ie 7d>/.

Ceny

od do

19
20 
18 
16

52

20
22
19
16

54

30

Uwaga

*)

*)

*)

„jasiek"

*) Ceny szacun­
kowe bez trans.

Ceny rozumieją się w złotych z«t 
lbO kg. bez podatku spożywczego, 

mieisce i^acja załadowania.

Mąka psaenna 4"/0 -«'‘'jtvnym łvnvlw uw - 
Mąka pszen. kuchennal j yk? y . y y , • .
M k a  pszenna c iem n y .•  ^ u t to  za „etto 
S £  g g K  S R ł K » i . » ™ k » i
GRYSIK kukurudiiany
MĄKA kukorudziana
OTRFB pszenny netto bez w orka
OTRĘB żytni netto bez .worka
KASZA HREGZANNA
KASZA JAGLANNA
KASZA JĘCZMIENNA
PĘCAK
MAKUCHY lniane ! konopna 
MAKUCHY rzepakowe 
KONICZYNA czerwona krajow a natnr. 
KAPUSTA KWASZONA 
WORKI Jutowe wyr. Stradom. W arta, 

Czet tochowianka 75 kg. za sztukę 
WORKI używane, dobre, za sztukę

Ceny
od do

Uwaga

G en era ln i/  S e k r e ia r .  jui\  JdA N E T it

*) Ceny szacun­
kowe bez trans.
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Z tea fr& w
Repertuar Teatru Wielkiego!
Piątek, 10. bni. .lubilc-isz ŁO-Ucla 

pracy kapelm istrzjw skki Kr. Słotnkow-

b abota, II biii. o  ąodż. 3 pop. ..Ki­
liński" (przedstawienie dla młodzieży 
szkolnej).

Sobota, U. brr o god-z. 7.30 „Komi­
sarz sowiecki'1.

Niedziela, 12. bm. o godz. 3 popoł. 
.JtilińsKGA (Przedstawienie popularr.e).

Niedziela, 12. bm. o godz. 7.30 ..Pro­
rok".

Poniedziałek, 13. bm. „Komisarz so­
wiecki".

.Wtorek, 14. bm. „Prorok".

Repertuar Ti atru  Małego:
P ą te k  10. bm, „Sześć postaci".
Środa, 15. bm. .Komisarz sowiecki".
Sot-oća 11. bm. „Jutro pogoda*
Niedziela 12. bm. „Świderek".
Poniedziałek 13. bm. „Profesor Kle- 

now" (po raz ostatni).
W .orek 14. bm. .Podatek majątko­

w y" iarsa w 3 akt. Siedleckiego (pre- 
m era).

Środa, 15. bm, „Podatek mająt-
wy“.

Repertuar Teatru Nowości*
Piątek, 10. bm. „Pajacyk".
Sobota, 11. bm. „Paiacyk*.
Nied2ieia, 12. bm. „Pajacyk".
Poniedziałek, 13. bm. „Żółty kaftan".
Wtorek. 14. bm. „Pajacyk"
Środa, 15. bm. „Pajacyk".

*.
„Teatr Bagatela". Od 1. październi­

ka „Sensacja" farsa Janina M aćziarów- 
na — W. Łoskot — B. Brocowski — 
W inaiowa — Ralf i Marjum P. & C. far-

! Gruzja od pó!fcra tysiąca
w a l a y  o  « o ! n o H .

GRUZJA KRAJ CZARÓW 1 KRAJ WALK NIEUSTANNYCH. — BOGA 
CTWA GRUZJI NĘCĄ ZABORCÓW. — BIZ4NTYN1ZM, MUŻUŁ- 
AiAŃSTWO I CARAT OTOCZYŁY NIESZCZĘSNY KRAJ ŻELAZNĄ O- 
BRĘC7Ą. — WALKA Z SOWIETAMI MUSI SIĘ ZAKOŃCZYĆ ZWY­

CIĘSTWEM GRUZJI.

E wóv , 9 października, 
(jp.) O kraju czarodziei^kiej pięk­

ności, kraju obdarzonym  ptfjzez przy , 
triadę bogactwem Skarbów natura 1- 
nyidb i kraju o wysokiej rodzimej kuj 
turze mówił onegdaj w sali Instytu­
tu ^echnotogicznego syn tej ziemi 
owijanej przedziw nym  urokiem, —; 
wybatny poeta gruziński Ser- 
go Kuuuuiszwili. Lecz na tle tych 
m alowniczych obrazów kreślonych 
słow em  prelegenta i ilustrowanych 
na Ulicznych przeźroczach tern tragt- 
czmei w ystępow ała nieszczęsna do­
la  tego  ludu, pławiącego się p .zez 
w szystkie wieki sw ego istnienia w  
krw i w łasnej, w alcząc niezłom ne o 
wolność sw ą przeciw  zew sząd n a ­
pierającej fali wrogów.

Liczna pubitazność, która 
| w ypełnda na onegdajszyin odczj cie 
I 'no brzegi salę odczytową — d a­

ła świadectwo temu głębokiemu od­
dźwiękowi jaki budzi w Polsce boha­
terska walka o wolność narodu 
gruzińskiego. W yraz tym uczuciom, 
dat w  swojsm zagaieniu gen, Albi- 
nowskm, a grzmiące okrzyki: „Niech 
żyje Gruzja! ‘ dowiodły jednomyśl­
ności w tej mierze całego audyto­
rium.

Prelegent przedstaw.} w charak­

terystycznych rysach historie tego 
narodu, którego tragedią odwieczną 
jest jego położenie geogr ificzrae. Cu­
dna, pełna uroków Gru :ja, kiyjąca 
olbrzymie skarby naturalne w  swem 
łonie, jest jakby wyspą, rzuconą 
wśród m orza wrogich elementów. 
Posiadając swoją w łasną odrębną a 
wysoką kulturę, opartą na ideałach 
chrystjanizmu, a orzytem  r,av skroś 
narodową, musiała od pierwszych 
wieków naszej ery walczyć przeciw 
otaczającym ją falom muzułmańskim, 
a także przeci'rv zaborczości B ean- 
cjuim. Nawała mongolska zniszczyła 
w7 w ieku 13-tym starą kulturę Gru­
zji, lecz żywotność duchowa narodiu 
potrafiła w ydźw ignąć z pod popio­
łów nowe życie.

Gruzja lgnąc do kultury Zachodu, 
czuła się w późniejszych wnękach 
obdzielona od Europy potęga caratu, 
a gdy w Rosji poczęła szukać sprzy- 
mierzeńca, znalazła w  niej tylko 
wroga, najgroźniejszego ze w szyst­
kich. W iek 19-ty był wiekiem u- 

jarzmienia Gruzji przez carat i nie­
ustannych powstań narodu gardzą­
cego śmiercią byle tylko zrzucić 
niewolę. Po krótkim błysku wolno­
śc i k ióry  zaświtał po upadku cara­
tu s— Gruzia pod rządami sowietów

popadła w stokroć gorszą niewolę. 
W wymownych słowach kreślił pre­
legent te niesłbchaie okrucieństwa 
i rzezie, lakierni sowjety ..uśmierza­
ją" obecne powstania w Gruzji, 
piętnując przyiem  obojętność. z jaką  
do tpgo pogwałcenia ptaw -wolnego 
narodu odnosi się Europa, a w 
szczególności Liga Narodowi

Mówca zakończył swoje przemó­
wienie wyrażeniem wiary, źe spra­
wa Gruzii musi w  końcu zatriumio- 
wać i że bliską utworzenia -się, jest 
Liga Narodów Wschodu, Któ ra  iepiej 
niż Liga Zachodnia rozw iąże spra- 
wę wolności ludów, — przyczem 
prelegent w  gorących sło-5 ach pod­
kreślił te żyw e sympatio, jakie na­
ród polski okazuje jego Ojczyźnie-

Q  k r u c h y *
Wolność prasy w ym aca nie tyłko

nćekrępowanego przez władze w yraża­
nia zapatrywań, lec/, również niezależ­
ności sądu czytelników od wywalczo­
nych przez prasę zapatry wan. *<łdvby 
się tak stać mogli. że piw o wyłącznie 
opanowałaby zapatryw ania izytelriłi.ów 
poszczególnych garet partyjnych. i«  
duch krytyczny zostałby zburzony 
przez ślepe przywiązanie do artykułu 
wstępnego, to oninja byłaby tyiko npie- 
1 śzonym wyrazem injjjkj ior.ny uie- 
ly-olraictwa. ^ o ś b ę . abv ma.,a i>ie po­
zwoliła biernie kierować sobą i p ir ty i-  
nym naukom prasy codziennej, nsurąć 
można tyłko w ten sposób, że państwo 
za pomocą wolnego od ślepej '••Tfary w 
ęutorytet i krytycznego nauczania za­
pewni tę wolność Jucin , która w- leczy 
narody od dobrowolnego oddania się w 
niewolnictwo.

Franciszek HoltzcadorU.
O prasie w Ans’ji-

OGŁOSZENIA.
j  r .zM s .lT F  a E i r y / r s T i - t

L. cz. Cg. XV. 303/24/1. E d y k t S tro­
na powodoiwa Leib W Achselbaum 
wraosł skargę -przeciw stronie pnzwa- 
nej niewiadomemu z życia i miejsca 
pobytu Kalmanowi Knohlowi o  1000 zł. 
zpn. do_L. czynir. Cg." XV: 303/24/1. Au- 
djcncja do ustnej rozpraw y została wy 
znaczona na 15. na Wziernika 1924 o g. 
9 przedpoł. w >tym Sądzie biuro Nr. 43, 
II. piętro. Ponieważ miejsce pobytu 
strony pazw jnej jesr nieznane, ustana­
wia się dra liopfena adw okata w Rze­
szowie kuratorem , który ją będzie za­
stępow ał na jej koszt i nacaiezpieczeii- 
stw o dotąd, dopóki ona sama się tre 
staw i i nie ustanowi] pełnomocnika.

Sąd okręgowy. Oddział XV. 
Rzesiów , d n a  10 września 1924. 5879

L. cz. Cg. I. a1 141/24/1. Edykt. 
S trona pow< cl ow a Izafc Hcilman, kupiec 
w  Zaleszczytkach wniosła skargę prze­
ciw stronie pozwanej Samuelowi 
Schachterowi ve' GottesfeMowj o uzna 
n'e wyroku Sądu polubownego za nie­
w ażny do Ł. cz. Łg. la 141/24/1. Au­
diencja została wyznaczania- na 10 puż- 
dzernika 1924 godzi 9 ptzedpoł. w rym 
Sądzie biuro Nr. 7° I. p. Ponieważ miej 
sce pobytu strony pozwanej jeśt nie­
znane. ustanawia s'ę adw. dra Halstu- 
cha w  C z ir tk o w e  kuratorem, k tóry  ją 
będ'Zie_ zastępował na Jej koszt i niebez 
pirczeństwo dotąd dopóki cna sama 
się m t sm-wi f, pjc ustanowi pe.ncmoi'- 
lika. . poi2

Sąd ok ię jow y. Oddział I.
Czortków. dnia 17 września 1924.

U Z N A N IA  Z A  Z M A R Ł E G O .

T. IV. 70/23. Gutman Schra.ik z PIJ- 
BLa vv czasie inwazji rosyjskiej w  loku 
1915 został zabrany Jako zakładnik przez 
wojska rosyjskie do Niżnego Nowogro­
du, gdzie w ;  w a d . t e  H.b srudnłu 1915 
-m arł w szpitalu. Jest prawdopolobnein, 
że Gutman Schrank pm tósł śmierć, prze­
to  wdraża się postępowanie celem ućo- 
w< dnsen a zaszłej Smłerci zaginionego. 
W ydaje się ogólne wezwanie, aby u- 
w/adomiono Sąd ąłbo kuratora B/illau-

| da, adw okata w Tarnowie aż do. dnia JO. 
i maja 1925 o zaginionym. 5874-3
* . Sąd okręgo\W . Oddział TV. 
i * Tarnów, 31., stycznia 1924.

T. IV. 74/22/16. Józef Skubel z 
Podgrodzia, powołany dn 4C pułku pie­
choty do Przemyśia, 10 paźdzernika 
1914 bez wieści zaginął. W ydaje się 
-Ogólne wezwanie ?by udzielono Sądo 
wL łub Kuratorowi dr. Mascłilerorw1, 
adwokatowi w Tarnowie, obrońcy w ę­
zła., małżeńskiego wiadomości a. za.gR, 
nonyff. Józefa Skubią w zyw a się aby 
tut. Sad uwiadomił o swem życiu Jo 
15 kwietnia 1925.

Sąd okręgowy. Oddział IV. 
Tarnów, 25 stycznia 1924 5918-3

T. 217/24. Iwan Ka,s®jb'iiSki po Ste­
fanie. urodzony 1894 Piikulice, i •żotnierz 
od 1918 rcie daje wiadomości. W zywa 
się by do pół roku od ogłoś zen'a Sądo­
wi albo dr. Amcisenciwń, adwokatowi 
w Przemyślu, kuratorowi, udzielono 
w adomości o zaginionym. 5865

Sąd okręgowy 
Przemyśl, 5 w rześnią 1924.

T. 189/24. Jan Hatalak, rodem Lasjki 
Gcścinowe, zamieszkały Sur ochów, żoł­
nierz od 1916, nie daje wiadom ości 
W zywa się, by do pó4 roku od ogłosze­
nia Sadowi aibo Ameisenowi, adwokato­
wi w Przemyślu, kuratorowi i obrońcy 
węzła małżeńskiego udzielono wiado­
mości o zaginionym. 5864

Sąd okręgowy.
Przemyśl, 5. września 1924.
t .  157/24. P iotr Hawryłeczko po B a- 

zylłm, urodzone 18S5 Gnornice, żołnierz 
w bitwie pod Gorlicami 1915 miał po- 
lediz. W zyw a się, by  do Dół raka od o- 
głoęzenia Sądowi albo Ameisenowi, ad­
wokatowi w Przemyślu, kuratorow i u- 
dzielono wiad(«mości o zaginionym. 5863 

Sąd okręgowy.
Przemyśl, 5. września 1924.' (
T. 142/24. Jan Bak, urodzony Lut- 

ków 1881, jenłec. od 1917 nie daj? wia­
domości. W zyw a się, by  do pół roku 
od cgłoszenia Sądowi albo Dobrzań­
skiemu, adwokatowi w  Przemyślu, ku­
ratorow i 1 obrońcy w “zła maJ-eńskrego 
udzielono wiadomości o zagtnonym . 58Ó2 

Sad okręgowy.
Przemyśl. 12. września 1924/
T. 256/23, Stefan Iwańazuk, urodzony 

Jamna Dolna, 1888, zamieszkały Prze­
myśl. żełneerz ód 1914 nie daje wiadotno-

1 ści. W zyw a si<j_by do półmroku od )- 
głoszenia Sądowi albo Eisnerowi1 w 
Przemyślu, kuratorowi i obrońcy węzła 
małżeńskiego udzielono -w iadom ości- o 
zaginiionym. 5S60

Sąd okręgowy.
Przem yśl, 1 października 1923.
T- 355/22. Jan Hołota, urodzony w 

Medyce, la t 49 liczący, żołnierz od 
1916 nie daje wiadomości WzyWia się 
by do pół roku od ogłoszeń a Sądowi 
albo Kotuli, adwokatowi w Przemyślu, 
kuratorowi i obrońcy, w ęzła malżeńsk e 
go udzielono Wiadomości ó  zaginio­
nym. V 68bl

Sad kręgowy.
Przemyśl, 10 Lstcpada 1922.

T. 67/24. Roman Jarema S, Demiana, 
uroclzony 26 kwietnia 1876 w Bab!li­
cach, narukował wi roku 1914 do woj­
ska austriackiego i śląc po nun zagi­
nął. W yaajc s ę  ogóine wezwanie bv 
udzielcao Sądowi lub kuratorowi dror .Ti 
Reichsieinowi. aawokutowi w Czort- 
kow ’e wiadomosai o zacmnjjjnyin do 6 
m/esięcy od dn'a fego ogłoszenia, 5824 

Sąd1 okucgowy- 
Czortków, dnia 5 września 1924.
T. 84/24/4. Piotr Kaziw, syn Dmytra
Army, urodzony 3 czerwca 1900 w  

Mielnicy, były żołnierz austr. miał um­
orzeń 'v niewoii Włoskiej w  roku 1918. 
W drażajac pOotępcswanie celem uzna­
n a  go za zm arłego w zyw a się o powla 

‘domienie Sądu lub kuratora dra Kro­
kowskiego w  Czorfeoiwie do dnia 25. 
marca 1925. 5823

Sąd okręgowy. Oddz. IV. 
Czortków, dnia 12 w rześnia 1924.

T. 25/24/4. Mateusz Hładkł, urodzo­
ny w  Moszkewie 1885, uczestnik walk 
uk.rainsko-polsk cb został w r. 1919 za­
bity. Cciem ndowodi ema śmierci w zy­
w a się by  do 3 miesięcy oó ogłoszenia 
udzielono wiadmoźci o  n ’m Są łow i al­
bo kuratorowi drewt Schwarzowi auw. 
we Lwowie. 5873

Sąd okręgowy c’7̂ 7. Oddz. VII. 
Lwów, dnia 7 kw etn ia 1924.

1'. 196/24/5. Jan Har«.yinowtc? go. 
spodarz z Ustrzyk, zaginął w niewril 
rosyjskiej. Popidsany Sad w zyw a Każ­
de o g, ktoby o życiu jego miał w ydo­
lność, aby dał znać Sadowi lub kurato.

‘ rowi nieobecnego w  przeciągu 6 mie- 
sęcy . Jsżeai Sąd me otrzym a żadnej

■ a m a a R M ra ra i
\ wiadomości o życm jego, uzna-, g#  za 

zmarłego, a jego małżeństwo £&wjtfte 
i -z Anną Koszeluk za razwiązani,. i w t -  

larem  ntoobecn.ego i obrońcą Wrę ;ła  
małżeńskiego mianuje s ę  ar. Sraczkę w 
oanoku. 5916

Sąd okręgowy. Oddz. IV<
Sanok, 25 września 1924.
T. 68/24. Ardr.j Iraiko syn . .lofiafata, 

urodzony ] /  g u id n a  1878 w  Horcden- 
ce, przebyw ał jako jeniec austrjacki w 
Rosji i tam będąc zatrudniony przy 
mlymię, porwany pizez pas triansinisyj- 
ny, zginąć m'al tragicznie. Zawiadomić 
Sąd tutejszy lub adwokata Okuniew­
skiego w Itoredence. 5913

Sad okręgowy.
Kołomyja. 29 sierpoia 1924.
T. 117/24. Grzegorz Sośnicki z Hr&- 

szówki zaginął na ircmcie rosyjsk »n. 
W zywa się każdego 0 podanie- o njjn 
wi, domości Sądowi lub kuratorowi 
drowi Siaciice w  Sanoku do sześiiu 
miesięcy. P e  upływie czasokresu u*n>- 
ny bodziie za zmarłego, a jego małżeń­
stw o z  Marją Dobrjańską za rozwią­
zane. m 7

I Sąd okręgowy.
S anek  15 wrześni* 1924 
T. 69/24. W drożenie postępow aiij *- 

mortyzccyjnego.. Wnioskodawca Is,-ąęl 
Manues, kupiec w Kołomyi, zagubić 
imał kw it zastawnie/.'7 Kasy Oszczęd­
ności miasta Kołomyi z 23. lutego 1914 
Nr. 16637 na zastawiony złoty łańcu­
szek. W zyw a się posiadacza powyższe­
go kwitu do zgłoszenia sie w tutjiszym  
Sądzie. 5914

Sąd okręgowy.
Kołomyja, 2. września 1924.
L cz. T. V. ?53;24'3. Ma-ciji C w chcr, 

urodzony 1873 w i'r/ęsów ce, i>ówł«rt 
Kolbuszowa, wyjecliał z poczjtW cui 
ira rca  1897 na roboty do Rumunji za 
paszportom Jana Kozioja, z TrzesóyrW, 
w drodze do Rumunii tm arł w Tarniku*- 
lit 10. m arca 1S9T pod nazwiskiem J w  
Kozioła i pogrzebany został. W drażając 
postępowanie celem udowodnienia 
śmierci Marcina C /acnora, w zyw a “de, 
aby zawiadomiono ^ad o zaginionym.

Sąd okręgowy.
Rzeszów, 13. września 1924. 5877
T. 595/22/11. Marja Kondracka, uro . 

dzona 4 kwietnia 1183 w Zapytowie, 
w  r 1915 wyjechała do Rosji i jako u- 
cbodżczyni zmaNa. Celem uznanUi ją



„GAZETA LWOWSKA" z dnia 11. października 1924

Za umartą i rozwiązania małżeństwa,
w z iw a  się. by do roku od ogłoszeń u 
udzielono wiadomości Sądowi albo 
adw. drowi GrzeszezyRskśeiiiu w u
Lw<r, ic 5326

Sąd okręgowy cyw. Oddz. VII.
Lwów, drwa 22 grudnia (923.

T. 91/24^5. Andrzej Zając z Izdebek 
zagiilnąl na froncie włoskim. Podpisany 
Sąd ;wzywa każdego, ktoby o życiu je­
go miał wiadomość, aby dal o leni. znać 
Sądowi w przeciągu t, miesięcy Jeżeli 
Sąd nie otrzyma żadnej wiadomości o 
życiu jego, uzna go na ponowny wnio­
sek za zmarłego. a'J 15

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 11. września 1924.

 —«>-----

UNIEWAŻNIAM „dowód osobisty'' w y
stawiony przez Slarostw o w Ka­
mionce Str. na nazw. Kurowskiego 
W asyla ur. ImB r. oraa dokument 
podroży nu tegoż nazwisko, w ysta­
wione przez Dow. 6 tem p. 70 p. o 
z dma 29 sierpnia 1924 — skradzione 
w e Lwowie. 5921

i UNIEWAŻNIAM zgubioną kartę reje- 
( stracyjną Stanisławów St. 9245 na
i nazwisko Aleksandra Lewickiego.

5919

BIURO NlEMCZVNOWSKIE.f, Lwów,
płuc Akadem cki d. Telefjii 1361, po­
leca nauczycielki, nauczycieli, f ra n ­
cuski, Niemki, bony Polki, froeblanki, 
pielęgldark. do niemowląt, rządców, 
leśn czvch, ogrudmków, kucharzy, 
kucharki, służbę wszystkich zawo­
dów. 5893-7

Czytajcie
„Szczutkau

b a h k  m m  s .  a .

we LWOWIE, ulica Kopernika liczba 4
O d d z i a ł  z b o ż o w y  '

ZALICZKUJE 
Z A K U P U JE

SPRZEDAJE  
DOSTARCZA

Telegram y:

■ w szelkie ziem iop^dy, nas
•  k o n ic z y n  i t .  p.

•  zboża siew n e i przemiało
•  ny strączkowe, hreczkę, 

jadalne, nasiona traw  i
•  zboża na ordynarję i do 

siano, ziemniaki i t. p.
» O rganizacjom  i m łynom
• dogodnych warunkach, 

aa żądanie kredytu.
BANKZIEMIAN LW ÓW .

: ona traw,

we, r o ś l - 
ziemniaki 
koniczyn.
m łynów,

zboże na 
Udzielając 

5C20

Zaproszeń e na W alne Zgromadzenie.
Rad i Zawiadowcza

Karpackiego Nal owego T. A.
. dawniej Bergheim & Mac Garvey

zaprasza PP. Akcjonarjuszy na

29-'e Zwyczajne Walne Zgromadzenie
TOWARZYSTWA, które odbędzie się dnia 25. października 1924 
o goJz 11-tej przed południem w sali posiedzeń Koncernu Nafto­
wego „Dąbrowa" we Lwowie, p!. Marjacki L. 8.

P o r z ą d e k  d z i e n n y :
1) Przedłożenie sprawozdania z czynności i bilansu za rok
2) Sprawozdanie rewizoTÓw i powzięcie uchwały w sprawie absolu-

torjum dla Zarządu.
3) Powz ęcie uchwały w sprawi .' rozdziału czystego zysku.
4) Powzięcie uchwały na wniosek Rady Zawiadowczej w sprawie

wynagrodzenia Komitetu wykonawczego i ustalenia wyso­
kości marek prezencyjnych.

5) Wybory do Rady Zawiadowciej.
6) Wybór rewizorów na następny ok gospodarczy.

PP. Akcjonarjusze, którzy pragną wziąć udział w powyższem 
Zgromadzeniu winni na 8 dni przed Walnem Zgromadzeniem złożyć 
swoje akcje bez arkuszy kuponowych w Koncernie Haftowym „Dą­
browa" we Lwowie pl. Marjacki L. 8,i w Union-Banku we Wiedniu 
lub w banku Georges Clairin & Cie„ Paryż, Bou)evard Hausman 61.

PP. Akcjonarjusze, którzy złożą swe akcje otrzymają imienne 
karty legitymacyjne, na których uwidoczniona będzie ilość złożonych 
akcji i przypadających głosów.

W myśl § 10. statutu jest liczba głosów nieograniczona i każdy 
akcjonarjusz posiada tyle głosów, wiele razy zastępuje po 100 akcji.

W myśl § 11. statutu można prawo głosowania wykonać oso­
biście albo przez innego upełnomocnionego akcjonarjusza, który 
jest sam do głosowania uprawniony 5924

RA{)A ZAWIADtiWCZA.

ZAMIENIĘ lub sprzedani willą, 7 pokoi 
kuchnia, sp iż a rn i, trzy  werand’/ ,  

stajnia, wozownia, itd., około 2 morgi 
ogrodu (sad, ogród w arzywny, kwia­
towy) w okolicy podgórskiej, powiat 
Dolina na ła'ką sanut lub mniejszą we 
Lwowie. W iadom o#: Kampiana 5,
drzwi ua lewo między 3—4 popof.

5523-3

NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
POLSKIEGO BANKU HANDLOWO-RBZEMYSŁOWEGO SPOŁkI AKC.

W KRAKOWIE.
zwełane przez akcjomrjuszy m  zasadzie paragrafu 32 statutu Banku 
odbędzie się w dniu 25 października 1924 r. o godz. 12 w południ- 
w okalu Banku w Krakowie ul. Wiślna 12 z nast p jącym porzą i-

kiem obrad:
1. Sprawozdanie Dyrekcji z c /n n o ś c i  Banku, oraz przedstawieni 

bilansów i rachunków strat i zyzków za I-szy i I-gi rok adminisn.
2. Sprawozdanie Komitetu rewi yj sego i je ;o  wnioski w sprawie 

zamknięcia rachunków i absoluiorjum ;a obydwa ubiegłe lata bi ansowe.
3. O dw o1 nie pierwszej Rad Ząwiadawcze i Dyrektoia generał.
4. Wybór Rady Zaw a f.twcz j i Komitetu ewizyjnego.
5. Zatwi rdze ue wszystkich c ynnoś i, u c h la ł  i aktów prawnych 

dokonanych przez ergana zarząd aią e bar,kie n w czasie cd zaprowa- 
dzen a nadzoru rządowego na Bank em aź do dnia ostaini j;o Wal- 
n go Zgiomaczenia, w szczegóinośe. aprobata sposobu przeprowadzo­
ny s in  cji.

6. Zmiana statutu i na w i Banku.
7. Podwyższeni kapitaiu zakładowego i anulowanie poprzednich 

u :h v  ł w sp .aw ie .misji.
8. Wnioski.
Celem wykon nia prawa glosowania fia Walnem Zgromadzeniu!, 

p .tzeb a , prz-.; ajmni. j r.a dni 8 (ośm) przed terminem W alnego Zgro­
madzenia złożyć ; keje uzasadn ają:: e prawo g ł.sew a n ia  do oepozyiu  
w kaGc Banku w K . k «vie, p.zy ul. Wiśl.iej 12, lab w Banku Związku 
S ót. Zarobkowych w O-R ż e le  w Łodzi, poczem wydanz zostaną po- 
slld  czom akc i ka ty we ścia na Waine Zgromadzenie z oznaczeniem  
ilości gł sów  jakie im p; zasługują.

L sta Akcjonarjuszy, uprawnionych do uczestniczenia w Walnem 
Zgromadzeniu będzie wyŁ^oną w lokalu banku w Krakowie na 4 dni 
frzed terminem Zebrani

A kcjonarjusze:
KAROL CHĄDZYŃSKI, AD LF CHODOWSKI.

Zaproszenie na W alne Zgromadzenie.
Rada Zawiadowcza

Rafinerji Nafty JEDLICZE4
Spółki Akcyjnej w e Lwowie

zaprasza PP. Akcjonarjuszy na

J-szi Zwyczajne \nlalne Zgromadzenie
SPÓ.ŁKI które odbędzie się dnia 25- października 1924 o godzinie 
10 30 przed południem w sali posiedzeń Koncernu Naftowego 
„Dąbrowa" we Lwowie, pl. Marjacki L. 8.

P o r z ą d e k  d z i e n n y :
1) Przedłożenie sprawozdania z czynności i bilansu za pierwszy 

rok obrotowy.
2: Sprawozdanie rewizorów i powzięcie uchwały w sprawie abso­

lutorjum dla Zarządu.
3) Powzięcie uchwały na wniosek Rady Zawiadowczej w sprawie

wynagrodzenia Komitetu wykonawczego i ustalenia wysokości 
marek prezencyjnych.

4) Wybory do Rady Zawiadowczej.
5) Wybór rewizorów na następny rok gospodarczy.

PP. Akcjonarjusze, którzy pragną wziąć udział w powyższem 
Zgromadzeniu, winni na 8 dni przed FiJilnem Zgromadzeniem złożyć 
swoje akcje bez arkuszy kuponowych w Koncernie Haftowym „Dą­
browa" we Lwowie pf Marjacki L. E, w Union-Banku we Wiedniu, 
lub w Banku Georges Clairin & Cie., Paryż, Boulevard Hausmann 61 

PP. Akcjonarjusze, którzy złożą swe akcje otrzymają imienne 
karty legitymacyjne, na których uwidoczniona będzie ilość złożonych 
akcji i przypadających głosów.

W myśl § 12. statutu daje posiadanie 20 akcji prawo do 
jednego głosu na Walrem Zgromadzeniu. Jeden akcjonarjusz nie 
moż< jednak rozporządzać większą ilością głosów ponad tę, do ja­
kiej daje prawo 110 kapitału reprezentowanego na Walnem Zgro­
madzeniu.

Prawo głosowania może być wykonane osobiście lub przez 
pełnomocnika, który musi być akcjonarjuszem, a pełnomocnictwo 
musi być pisemne. 5925
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